INT. 3. 


„Nowa Reforma“ wychodzi codziennie. z wyjątkiem Niedziel 1 Świąt uroczystych. 


Prenumerata wynosi: 


| rocznie: półrocznie: | kwartalnie: | miesięcznie: 
Na prowineyi, z przesyłką A, 24 zł. w.a. | 12 zł. w.a. 6 zł. w. a. | 2 złr. — et. 
W Państwie Niemieckiem . . 28 „ A I OE KS N 5 > 
Wa 20 a lOa % e ERR oT 
Do Włoch, Francji, An; gli. Belgii, | 
Szwajcaryi, Tareyi i innych | krajów 32 s >» lelai va Ei e 


Pojedynczy numer kosztuje 10 centów, z przesyłką pocztową 12 centów 


Prenumeratę przyjmuje się tylko 


za cały miesiące 


Listy z pieniędzmi i przekazy pieniężne na prenumeratę i ogłoszenia (inseraty) uprasxa się nad- 
syłać franco do Administracyi Nowej Reformy w Krakowie. — Listy reklamacyjne nieopieczę- 
towane nie podiegają opłacie pocztowej. — Listów miefr ankowanych nie przyjmuje się. 


Rękopismów nadsyłanych Redakcya nie zwraca. 


Adres Redakcyi i Administracyi: Ulica św. Jama Nr. 13. 


Od Wydawnictwa. 


- Ppraszamy Szanownych Prenumera- 
torów naszych, o wczesne nadsyłanie 
przedpłaty dla uregulowania nakładu. 

Prenumerata wynosi: 

W miejscu : kwartalnie 5 złr., mie- 
sięcznie 1 złr. 80 centów. 

w państwie austryaeckiem z 
przesyłką pocztową: kwartalnie © 
złr., miesięcznie £ złr. 

w cesarstwie niemieckiem: 
kwartalnie '7 złr., miesięcznie 2 złr. 50 
centów. 

w innych krajach europej- 
skich: kwartalnie $ złr., miesięcznie 
3 zir. 


Frenumeratę zamiejscową przyj- 
muja oprócz Administracyi Nowej Reformy 
wszystkie urzędy pocztowe. Prenume- 
ratę miejscową przyjmują oprócz Ad- 
ministracji Nowej Reformy (ulica św. Ja- 
na nr. 13) agencye: Handel Z. Skalskie- 
w Sukiennicach l. 31, — Handel Ku- 
skiego w Hali Sukiennic, — Główna 
fika (M. Horowitz) w Rynku róg ulicy 
. Jana, — Handel J. Bajera w ulicy 
dzkiej, — Agencya E. vilbersteina, 
ncesyonowane krakowskie Biuro dzien- 
ów i ogłoszeń, ulica Floryańska Nr. 49, 
Magazyn nowości F. A. Grigara w Rynku 
głównym, linia A—B, — Handel J. K. 
Hossa, Rynek główny. 


r 


Bracia Lerche, komedya w 3 aktach A. 
Asnyka, bardzo gustowne wydanie na pięknym 
welinowym papierze — jest do nabycia w Adm. 
N. Reformy po cenie 75 cnt.. z opłatą poezto- 
wą 30 ent. 


Szanowni Prenumeratorowie naszego 
pisma otrzymać mogą na żądanie po zni- 
ġ onej cenie 41 ct. w miejscu, a 50 cnt. 
przesyłką pocztowa — Kalendarz „Ku- 
era Lwowskiego“. 


Z Sejmu. 


Lwów, 4 stycznia. 

AZ. Z) Na dwa posiedzenia pomiędzy polskie- 
mi a ruskiemi świętami nielicznie zjechali się po- 
słowie — zwłaszcza zaś na wczorajszeim posie- 
dzeniu zaledwie zebrał się dostateczny komylet 
Dzisiaj przybyło więcej posłów , skutkiem czego 
też już na dzisiejszy wieczór i Da dzień jutrzej- 
szy liczne komisye są sproszone, aby rozpoczęte 
prace do końca doprowadzić. 


Na wczorajszem posiedzeniu żywsze zajęcie o- 
budziła dyskusya, spowodowana ustępem sprawo - 


zdania komisyi budżetowej o budżecie szkolaym— 
w którym komisya nieco nieoględnie, bo bez po- 
parcia dowodami, wystąpiła przeciw Zakładowi 
Narodowemu im. Ossolińskich z ciężkiemi zarzu- 
tamı z powodu wydawnictwa książek dla szkół 
ludowych. Zarzuciła, że książki nie są dość ta- 
nie. że nie s4 trwałe i że wydawnietwo nie idzie 
dość „na rękę“ Radzie szkolnej krajowej. Ze spra- 
wozdania z wczorajszego posiedzenia znanys wam 
już przebieg i wynik spowodowanej przez to roz- 
prawy. Wyczerpujące, lieznemi datami poparte 
przemówienie posła Małeckiego w odparciu po- 
czynionych wydawnictwu zarzutów, obudziło s'l- 
ne wątpliwości nawet w najgorętszych wielbicie- 
lach komisyi budżetowej — i w ogóle przykre 
bardzo zrobiło wrażenie, że komisya mogła bez 
poparcia żadnemi dowodami, bez jakiegokolwiek 
bliższego umotywowania, z zarzutami takiemi 
wystąpić i — wprawdzie nie w formie wniosku 
do Sejmu — ale od siebie zalecić rządowi, aby 
na wydawnictwo rozpisał ofertę, co znaczy, żeby 
kontraktu z Zakładem Ossol'ńskich nie przedłu- 
żał, Temu przykremu wrażeniu wymowny dal 
wyraz poseł ks. Jerzy Ozartoryski , który też 
wśród ogólnego aplauzu Izby zastrzegł się prze- 
ciw takiemu traktowaniu tak ważnej sprawy i tak 
zasłużonej w narodzie instytucyi, jaką jest Zakład 
Ossolińskich. Sprawa wróciła do komisyi, i jest 
nadzieja, że wyjdzie z niej dokładniej i grunto- 
wniej zbadana, niż się to stało w pierwszem spra- 
wozdaniu, 


I dzisiejsze też posiedzenie Izby nie było hez 
przykrego wrażenia. Wywołane ono zostało in- 
terpelacyą posła Hausnera i towarzyszy, a raczej 
faktem, który tę interpelacyę konieczną uczynił. 
Od kilku już dni obiegala po mieście i w Sejmie 
pogłoska, iż w kulparkowskim Zakładzie dla ohłą- 
kanych zaszedł znowu wypadek ciężkiego uszko- 
dzenia chorego przez dozoreów. Pogłoska spra- 
wdziła 4 DB chorym był znany w Krako- 


wie hr. cierpiący na szał gwaltowny. 


W nocy rzucił się na dozorców, a ci rozpoczęli 
z nim walkę, która tem się skończyła, iż chore 
mu złamano cztery żebra, i jest on teraz w nie- 
bezpieczeństwie życia. Co zaś najgorsza, to to, że 
doniesienie karne o tym wypadku zostało wnie- 
sione tak późno, iż winny tymczasem ratował się 
„mcievzką. Przy tej spesobqości stwierdzono „ żę 
w roku zeszłym zaszłó w Zakładzie kulparkow- 
skin dziesięć takich wypadków. [nterpelanci 
słusznie zapytują, co Wydział krajowy wobec te- 
go czyni, czy przeprowadza śledztwa dyscypli- 
narne — czy nie uznaje potrzeby zmiany instruk- 
cyi dla dozorców i podjęcia innych środków np. 
polepszenia płacy, celem uzyskania lepszego per 
sonalu slużbowego. Interpelacya ta wyszła, o ile 
mi wiadomo, z uchwały członków komisyi bud- 
Żetowej, którzy też wszyscy ją podpisali. Marsza- 
lek oświadczył, Że śledztwo się toczy — a szcze- 
gółową odpowiedź da na następnein posiedzeniu 
członek Wydzialn dr. Hoszard. Sprawa ta jest 
tem przykrzejszą. że nie po raz pierwszy zajśc ia 
tego rodzaju w Zakładzie kulparkowskim niepo- 
koją opinię publiczną. Przed 8 czy 10 laty—do- 
kladnie daty nie pamiętam — kilka takich wy- 
pudków dało także powód da interpelacyi w Sej- 
mie, a po odp-wiedzi ze strony Wydziału krajo- 
wego, Sejm uchwalił — co się rzadko zdarza— 
dyskusyę nad odpowiedzią. Poczyniono wówczas 
wszelkie możliwa przyrzeczenia usunięcia nadu- 
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Prennmeratę przyjmują: 


zamiejscową : Administra 
miejscową: Administracya 


trafika w Rynku; — C. k. krakowa 


Nr. 49. — Handel Z. Skalskiego w Sukienni 
nie — Handel J. Bajera przy uliey Grodzkiej. — Ogłoszenia (inseraty) przyjmuje Admini- 
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następny raz po 5 cent. Nudesłane (na 3 stronnicy dziennika) od miejsca wiersza drukiem 
Ogłoszenia do „Reformy 
ogłoszenia itp.) przyjmuje się za cenę 1 złr. od 100 egzemplarzy dla 
od 100 egzem. dla miejscowych prenumeratów. — Należytość uprasza się mRprzód nadesłać 
przekazem pocztowym — Ogłoszenia i 


drobnym po 30 et. za każdy raz. 


„Nowej Reformy“ Centr. Biuro Ogłos 
Doskoski i Spółka; — 


Wrocławiu) A. Orpelik, Stubenbastei 
i Norymoerdze.) Ww Paryżn 


żyć, i oto okazuje się, że środki użyte były nie- 
dostateczne, a specyalność kulparkowskich dozor 
ców, łamanie żeber chorym, znowu w jaskrawych 
wypadkach się stwierdza. Oby dzisiejsza interpe- 
lacya poskutkowała już stanowczo! 

Drugim interesującym epizodem dzisiejszej se- 
syi była sprawa plantacyi tytoniu w Galicyi — 
czytelnikom Nowej Reformy już znana. Świetne 
przemówienie ks. Adama Sżpieky w tej sprawie 


ożywiło monotonię obrad, a poparte licznemi da- | 


tami, przytoczonemi przez j|esła Kapriuego prze- poselskiej i naznaczeniu terminu nowych wybo- 


konało Izbę, jak bardzo po macoszemu obchodzi 
się z naszymi plantatorami zarząd monopolu ty- 
toniowego w Wiedniu. 

Wkołach poselskich zastanawiają się nad tem, 
co czynić z licznemi rozpoczętemi pracami wobec 
zbliżającego się końca sesyi sejmowej. 


chać zupełnie. 


któw ustawodawczych zezwala na przedłużanie 
żywota komisyi z jednej sesyi na drugą — inni 
wreszcie podnoszą myśl, żeby postarać się o od- 


roczenie sesyi zamiast jej zamykania, przez co być utrzymanie neutralności, 


nietylko większe projekta ustawodawcze, ale i 
wszelkia inne niezałatwione sprawy, mogłyby na 
nasiępnej sesyi w tych samych komisyach zaraz 
być podjęte. Które z tych zdań przeważy, trudno 
dziś powiedzieć — spodziewać się można, Że w 
każdym razie nio pierwsze. Wybór zaś między 
drugiem a trzeciem zależy od tego, czy jest na- 
dzieja, żeby rząd, który „sprzyja krajowi“, zgo- 
dził się na odroczenie, jako niewątpliwie najlep- 
szy sposób wyjścia. 


A EEEE WRZ 


Widoki na wschodzie. 


Przepowiednie i widoki pokoju mnożą się 
wprawdzie od dni kilku, atoli to nie przemawia 
bynajmniej za praw dopodobieństwem , 
da się trwale utrzymać, chybaby znalazł się spo-| 
sób pogodzenia antagonizmu Rosvi i Austro Wę- 
gier na polu spraw wschodnich. 
pogodzenia sprzeczności przyjść może i na ja- 


kich trwałych warnokagh,,. to bąrdzo niepewna | państ 


i wątpić można mimo Usiłowań  zażeguania 
wojny. 

W tej sprawie bardzo ważne, bo poniekąd de- 
cydujące znaczenie ma i i mieć będzie postawa 
państw i narodów bałkańskich i Turcyi. 

Co do Tureyi nie ma chyba wątpliwości , 
broniąc resztek swej egzystencyi w Europ:e musi 
trzymać się solidarnie z Rumunią, Serbią i Buł- 
garya, jeżeli te wystąpią w obronie swej nieza- 
leżnośc!. 

Pod tym względem nie można mieć zupełnej 
pewności, chociaż z wszelkiem prawdopodobień - 
stweim można przypuszczać , iż państwa Oałkań- 
skie w chwili stanowczej staną łacznie w obro- 
nie swej przez Rosyę zagrożonej niezależności” a 
więc w porozumieniu z Austro-Węgrami i potrój- 
nem przymierze m. 

W Rumunii jest wprawdzie silna opozycya 
przeciw obecnemu gabinetowi a nawet wprost 
przeciw osobie króla; opozycya ta pod kierun- 
kiem głośnego Oogolnieano stoi otwarcie po stro- 
nie Rosyi pod pozorem gorliwości o prawosławie, 


Jedni po- ło czasn dogodnego na wybory do nowej Izby — 
dają rozpaczliwy wniosek, żeby wybrać sprawy, | po upływie konstytucyjnego mandatu dotychcza- 
które załatwione być muszą, a inne — zanie- .sow-go. Jednakowoż można i należy przypusz- 
Środek to najwygodniejszy dla czać, że na rozwiązanie Izby i natychmiastowe 
niektórych referentów. Inni znowu wnoszą. żeby , rozpisanie nowych wyborów wpłynęły inne po- 
zastosować nstawę, która dla większych proje- |budki donioślejszego znaczenia — mianowicie 


| 
| 


iż pokój ' przesilenia gabinetowego. 


| 


Czy do takiego | Rosyi į 


iż! gabinecie, 
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która ma być rzekomo zagrożone jakąś nieuchwy- 
tna propagandą katolicką. Atoli przeciw wybry- 
kom tej opuzywyi objawiła się silna reakcya, na- 
wet sam Cogolnieano złagodniał. Uzbrojenia zaś 
świadczą, Że rząd na wypadek wojny przystąpi 
do przymierza potróinego, po którem może się 
spodziewać, iż nietylko nie straci nic ani ziemi 
ani powagi, al? może odzyskać przynajmniej to, 
co utracił po ostatniej wojnie tureckiej. 

Ostatnie wiadomości już po rozwiązaniu Izby 


rów mówią wprawdzie, iż pobudką tego rozwią- 
zania był wzgląd na to, że dotychczasowa Izba, 
gdyby chciała załatwić wszystkie sprawy, jakie 
są na wokandzie parlamentarnej, musiałaby prze- 
ciągnąć swoje czynności tak długo, iżby nie sta- 


wzgląd na obecną postawę spraw zagranicznych. 

Według najnowszych wiadomości z półurzę- 
dowych źródeł dążeniem polityki rumuńskiej ma 
ZA którą przema- 
wiać ma również przeważna część opinii publi 
cznej w kraju. Jeżeli tak jest w istocie, wówczas 
Rumunia dla zabezp'eczenia swej neutralności, 
nie mając nigdzie rękojmi, że ta neutralność bę- 
dzie szanowaną, misi myśleć sama o obronie tej 
neutralności, tj. ustawić korpusy obserwacyjne. 
gotowe bronić każdemu mocarstwu wkroczenia 
na ziemie rumuńskie — a więc ewentualnie nie 
pozwolić Rosyi na przemarsz ku Dunajowi. 

Czy w razie rozpoczęcia kroków wojennych ta 
neutralność początkowa da się utrzymać, czy też 
zmieni się na życzliwość choćby tylko bierną dla 
jednej ze stron walczących, to jest niepewnem; 
zdaje się jednąk — jakeśmy to na początku za- 
znaczyli — iż oświadczenie się za stroną soju- 
szu środkowej Europy, a więc za Austro-Węgra- 
mi, jest więcej prawdopodobnem. 


Serbia przeszła teraz przez ważne stadyum 
Ustąpił gabinet t. zw. 
liberalny pod Rustiesem, którego pomawiano na 
podsta vie dawnych aspiracyj o życzliwość dla 
niedowierzano mu chociaż oświadezał, iż 
chce utrzymać przyjazne stosunki ze wszystkiemi 

ami, a więc i z Austro-Węgrami. Jednak 
zawał sno” że puezas jego hiimsterstwa propa- 
ganda! vanslawistyczna szerzyła się swobodnie p? 
Serbii” to zdaje się było główną, chociaż mniej 
wyraźma pobudką do oświadczenia się przeciw 
jedneme, a najbliższemu z jego zwolenników w 
przeciw ministrowi spraw wewnęt'z- 
nych. Nowy gabinet wyrzekł się Wszelkich a- 
modzielnych pretensyj do spraw zagranie «ych, 
a więc w konsekweneyi i do tych. które z niemi 
mają związek i oddał je wyłącznie pod kierunek 
osobisty króa — a więc w duchu nie panlawi- 
stycznym, leez autonomicznym, nie rosyjskim, 
lecz austryaeko-węgierskim. 

Jak skutkiem tego na wypadek wojny zacho- 
wa się S-rbia, to łatwo się domyślać. 

Ale co będzie w Bułgaryi, to rzecz najciekaw- 
sza i najważniejsza. 

Pod tym względem rząd obecny nie ulega ża- 
dnemu podejrzeniu; pewnem jest iż stanie w o- 
bronie niezależności Bułgaryi połaczonej. 

Już kilka dni temu jeden z dzienników wie- 
deńskich na podstawie rozmowy z jednym z człon- 

f 


„Nowej Reformy“. 


ników Józefa Fisza; —- W Rzeszowie ksiegarnia J. A. 


widując chęć okupacyi ze strony Rosyi gotuje się 
do odparcia wszelkich zewnętrznych zamachów. 
Gdyby przyszło do blokowania dwu jedynych 


cya „Nowej Reformy“ i wszystkie urzędy pocztowe; 

— Magazyn nowości F. A sc Główna 
kie koneesyonowane biuro (Silberstein) uliea Floryańska 
eacb, — Handel Kuklińskiego w Hali Sukien- 


“ (prospekta, oyrkularze, 
amiejscowych, a 50 cent, 


propumez e przyjmują: We Lwowie Ag. 
zeń Kopernika L. 11; — W Tarnowie Agencya dzien- 
Pellara; — W Przemyślu B. 


w Tarnopolu księgarnia L. Giłeczko; — W Wiednia pp. Haa- 
senatein © Vogler (także w Hamburgu, Frankfurcie nad Menem, Berlinie, 


Lipsku, Bazyıei i 
Nr. 2, R. Mosse (także w Berlinie Hamburgu. Monachium 


Księgarnia 'Luxemburgska 3 rue des Grands Augustins i So- 
ciete Mntuelle de Publicité A. Lorette, directeur. Rue Caumartin dl. 
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ków obecnego gabinetu donosił, że Bułgarya prze- 


portów nad morzem Czarnem, Waroy i Burgaso, 
wówczas handel bułgarsko-rumelijski nie wiele na 
tem ucierpi, bo Bułgarya z Rumelią nie wywozi 
prawie nie przez te porty poza granice, nie u- 
czuje zatem żadnej szkody, jak jej nie uczuła 
podczas rzeczywistej, chociaż nie ogłoszonej urzę- 
downie, blokady w czasie głośnej misyi generała 
Kaulbarsa. W razie chęci wylądowania sił rosyj- 
skich, Bułgarzy będą się bronić a gdyby się im 
nie udało przeszkodzić wysadzeniu na ląd sił ro- 
syjskieh, to i tak nie tracą nadziei pozbycia się 
natrętów, gdy przyjdzie do walki „stanowczej, bo 
przecież cała potęga rosyjska nie potrafi naraz 
zwalić się na Bułgaryę — bez pozostawienia zna- 
cznych sił dla własnej obrony. 

Z taką ewentualnością liczą się w Sofii za- 
wczasu. Pod tym względem piszą z Sofii z osta- 
tuich dni przeszłego miesiąca : 

„Oto rada ministrów pod przewodnictwem księ- 
cia zastanawiała się w tych dniach nad położe- 
niem zewnętrznem. Członkowie gabinetu Stam- 
bułowa skorzystali z tej sposobności, aby zape- 
wnić ks. Ferdynanda o swej niezachwianej wier- 
ności i o przywiązaniu bezgranicznem przeważnej 
większości Bułgarów. Ministrowie oświadczyli, iż 
identyfikują osobę ks. Ferdynanda I ze sprawą 
niepodległości bułgarskiej to nie opuszczą ani 
pierwszej, ani drugiej, chyba po bohaterskim o- 
porze i kiedy już wszelkie środki obrony wyczer- 
pane zostaną. Wzruszony tem oświadczeniem młody 
książę odpowiedzieć miał, że usiłowania połączo- 
ne dyplomacyi europejskiej nie zdołają go znie- 
wolić do opuszczenia swojego kraju i że na wy- 
padek najazdu sam poprowadzi dzielną armię i 
abdykowałby wtedy dopiero, gdyby naród buł- 
garski tego zażądał. 

„Nazajutrz wszyscy wyżsi oficerowie powołani 
zostali do pałacu i rozbierano tam wszelkie wy- 
padki, w których trzebaby chwycić za broń. 
Postanowiono w zasadzie, że Bułgarya bronić się 
będzie wobec wszelkiego pogwałcenia 
terytoryum narodowego. Opór stawia- 
nym będzie tak samo Bosyi, jak Turcyi, Serbii, 
lub Austryi. 

„Oficerowie inżynieryi i sztabu wysłani zosta- 
ną niebawem dla inspekcyi granie księstwa. Ró- 
wnocześnie utworzono w minjsterynm wojny ko- 
misye dla wypracowania planu fortyfikacyi, które 
mają być wybudowane. Głównym przedmiotem 
jej pracy będzie obrona wybrzeży mor- 
skich. Jednocześnie uzbrojenia i dostarczenie 
amunicyi będą przyspieszone. Cheą dostawcom 
zapłacić wyżej cen zwykłych i to gotówką , byle 
oldali na 1 marca zamówienia w jesieni poczy- 
nione. Zapytano nawet wielką fabrykę wiedeń- 
ską, czy mogłaby dostarczyć dwa miliony ładun- 
ków na 15 stycznia, lecz otrzymano odmowną 
odpowiedź , gdyż fabryka posiada tylko ładunki 
austryackie, a "żądano dla Bołgaryi innych. Duch 
wojska nie pozostawia nie do życzenia. Wszyscy 
oficerowie, nawet nieprzejednani bateabergczycy, 
mówią głośao, że spełnią swój obowiązek“. 


NARZECZONA. 


po wspomnień roku 1863). 
Przez 
MICHAŁA BAŁUCKHIEGO. 


(Ciąg dalszy.) 
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©milia oparła się, — zdobyła się na kilkodnio- 
we męztwo, na chwilowy nieposłuch ojcu, ale 
z kazdym dniem odwaga słabła, gniew ojea z ka- 
żdym dniem stawał się większy, a ona, na po- 
moe swojemu postanowieniu nie miała nawet tej 
pewności, że ją Kazimierz kocha. Cóż więc dzi- 
wnego, że w końcu ze łzami w oczach i z bo- 
leścią przystała. 

W pisanych romansach rzecz się dzieja ina- 
czej: tam beroina stacza walki uczucia z powin- 
nością, ucieka do klasztoru i t. d. Ja nie ro 
mans układam, ale opisuję zdarzenie. — Emilia 
inie była heroiną , ale kobietą , a do tego posłu- 
szna córką — i wola ojca zwyciężyła pad skłon- 
nością serca. 

Dnia 22 stycznia przed wieczorem zjechali z 
sąsiedztwa goscie na ślub ,—w kościele zapalono 
światła i ksiadz proboszcz. czekał w zakrystyj na 
p zybycie młodej pary. 

Panna młoda zwlekała chwilę, w której miała 
zaprzysiądz wierność i miłość bratu swojego ko- 
ci.anka; łzy jak brylanty spadały na ślubne su- 
knie i ua mirtowy bukiet — Głębokiem we 
stehnienieiu żegnała swoje młode marzenia. W 
końcu siysząc, jak Się ojciec niecierpliwił — 
wstała, pocałowała krzyżyk wiszący nad jej łóż- 
kiem i rzekła do towarzyszek;: — chodźmy! 

W tej chwili na dziedziniec ktoś zajechał i 
gdy Emilia z jednej strony wchodz ła do sali ba 
icwej, z drugiej strony we drzwiach wehodowych 
zobaczyła... Kazimierza! Krzyknęła i zemdlała. 
W sali zrobił się ruch wielki. — Kazimierz 


blady i biednie ubrany, postępował na środek 
Sali między postrojonych gości, zbliżył się do 
Henryka i rzekł: 

— Proszę cię na chwilkę rozmowy. 

Henryk nie mógł odmówić; wszedł z nim do 
przyległego pokoju i rzucając się Z gniewem na 
sofę, spytał: 

— I cóż mi powiesz?.., Dobrą porę wybrałeś, 
by mnie niepokoić i zakłócać wesele ! 

— Nie, Henryku! nie dla tegom tu przyje- 
chał z zagranicy | Zaparłeś się brata, odwróciłeś 
się odemnie, gdym konał prawie z nędzy, da- 
leko od kraju : miałbym więc prawo stanąć z 
wyrautaini przed tobą... ale nie chcę. Wydarłeś 
mi to, © €zem wiedziałeś, że mi najdroź.:zem 
jest na Świecie; Z urąganiem napisuleś mi o 
tym twoim piekielnym tryumfie... Mógłbym cię 
przekląć 28 0, ale i tego nie cheg. Przychodzę 
z ważniejszą TZeczą, 

— Do rzeczy, do rzeczy, bo nie mam cza- 
su! — mówił alecierpliwy Henryk, który wo 
bee sentymenta ngo usposobienia brata, nabie- 
rał odwagi i po'eal się już nudzić jego kaza- 
niem. 

— Dziś w nocy joga my powstanie. 

Rozśmiał się Heuryk 

— Z czem? 

— Z wiarą i OdwaSĄ.... reszta się znajdzie. 
Idzie tylko o to, aby cały naród wziął udział , 
a udać się musi. HeDryku, ja liczę na ciebie! 

— Nie zwaryowałem jeszcze ! 

— Jakto? miałżebyś się cofnąś w tak stano- 
wczej chwili ! 

— Kto pożar rozniecił, niech się spiecze. . 

a mnie na co zdrową głowę kłaść pod emgeet 
Powstanie przeciw Moskwie ?,, . taką myśl tylko 
półgłówki wymarzyć mogli. 

— Wymarzyli ją ludzie pełni pośw ęcenia, lu- 
dzie, którzy uczuli wstyd Qiewoli.. 

— Koniec końcem, czegóż chcesz ? 

— Byś jechał ze mną na punkt zborny. 


— Nie pojadę. Bądź zdrów... 
«zekają... na mnie. 

Wstał i zabierał się do odejścia Kazimierz 
chwycił go silnie za rękę i rzekł surowym gło- 
sem : 

— ŻZostan!... Ty dziś nie powinieneś odpra- 
wiać godów weselnych, gdy tylu braci twoich 
będzie ginęło za świętą sprawę. 

— Puść mnie włoczęgo, bo cię wyprowadzić 
każę! 

Krew zakipiała w żyłach Kazimierza , oczy ły: 
snęły gniewem, poduiósł rękę i silny policzek 
wymierzył w twarz brata. 

W tej chwili. gdy odgłos policzka się rozległ. 
stanął we drzwiach ojciec panny młodej. Zmar- 
szczył się stary, spojrzał ponuro na Kazimiesza 
i obracając się do zięcia, rzekł: 

— Henryku! goście się już rozjeżdżają... Emi- 
lia bardzo słaba... 

Kazimierz OPi komostę i pojechał w las 
na punkt zborny. Stary odprowadził Henryka do 
gościnnych pokoi, potem poszedł do łóżka 
chorej. 

Emilia leżała w gorączce silnej, twarz rozpło- 
mieniona, oczy błędne, pałające ogniem jak świe- 
ce cmentarne, w rękach konwulsyjnie zaciśniętych 
trzymała wianek ślnbny; zasłona muślinowa po- 
darta leżała przy łóżku, a ze spiekłych ust cho- 
rej wciąż wychodziło to słowo: „wrócił! 

Stary z założonemi rękoma wpatrywał się w 
twarz córy; żal go ogarnął, że zabił szczęście 
swej jedynaczki, Że swoją żelazną ky tak się 
pastwi nad slabem dziewczęciem. Boleść córki 
łamała postanowienie starego. Czego nie mogły 
wymódz łzy, prośby i upór, — to zrobiła jedna 
noc u łóżka chorej córki, Stary ulitował się nad 
nią i szepnął sam do siebie : 

Nie, ona nie byłahy szczęśliwą z Henry- 
kiem... Ale Kazimierz wietrznik . .5 

Wśród tych myśli usnął. We śnie przyszła ku 
niemu nieboszezka żona w bieluchnym kaftanie 
i białym czepcu z falbankami, blada, jak była 


goście weselni 


przed skonaniem i pochylona. Poszła prosto do 
łóżka córki, pocałowała ją w czoło, potem obej- 
rzała się na niego, zmarszczyłą czoło, pogroziła 
mu i odeszla.. i zostawiła w jego sercu wstyd 
IZA 

Przebudził się, na dworze już dniało. Nagle 
od strony miasteczka usłyszał strzały. — Emilia 
zerwała się na równe nogi i krzyknęła: 

— Zabity ?.. wyśsie go zabilil... 

Chwyciła ojca za rękę i sztywne oczy wlepiła 
w niego. a zęby dzwoniły od zimna. 

— Uspokój się dziceko, on żyje! 

— Kaziwierz żyje? — wpatrywała się coraz 
silniej w jego twarz, jakby go wzrokiem na wy- 
lot di chciała, 

— Żyje, żyje, uspokój się! — I położył ją 
w łóżko; zawołał panny służącej,; by pilnowała 
chorej a sam poszedł na ganek dowiedzieć się, 
co znaczą strzały w pobliżu. 

Strzały nie ustawały, — rotowy i pojedyńczy 
ogień się powtarzał. 

= (b to znaczy ?— spytał pan R. stajennego. 

— Nasi się biją panie pod miasteczkiem. 

— Zkąd wiesz o tem 2, 

— Pan Kazimierz nam mówił i zabrał z sobą 
ze dworu kilku Inazi. 

Krew po młodemu zakipiała w starcu, pod- 
niósł ręce do góry, łzy błysnęły mu w oczach i 
rzekł : 

— Szczęść im Boże! 

Pan R. nia wierzył w powstanie, bał się po- 
wstania, radby był jak najwięcej się oddalił, ale 
kiedy się już p częło, kiedy usłyszał po tylole- 
tniej ciszy NE polskich karabinów, zapalił się 
stary. — Poleciał pędem do oficyn i budząc Hen- 
ryka, wołał: 


— Henryku. wstań!... ważne rzeczy!... nasi 
się biją pół miasteczkiem. 
Henryk przebadzony niespodzianie , począł się 


trząść jak w febrze; robaczy instynkt zachowa- 
wczy wywołał na jego usta słowo: 
— Uciekajmy l... 


— Gdzie? po co? — rzekł stary poważnie i 
trochę z pogardą. Z tego jednego słowa poznał 
cała brudotę i małość duszy swego przyszłego 
zięcia Teraz poznał, dlaczego Henryk był prze- 
ciwnym powstaniu — nie Z miłości dla kraju, ale 
z sobkostwa i tchórzostwa. Stary R nie lęka! się 
zginąć, nie cofał się przed ofiarami, ale bał się 
powstania dla tego, że nie wierzył w jego uda- 
nie się, że bał się nieszczęść, jakie to na kraj 
sprowadzićby moglo. — Cel jego i Henryka był 
jednaki, ale powody różne. 


Odwróvił się więc stary z obrzydzeniem od 
niego i zbliżył się ku oknu. Henryk dostrzegł 
ten wyraz starca, widział, że się zdradził, — 
chciał więc przestrach i tchórzostwo zamaskować 
i spytał się starego: 

— Cóż więc robić? 

— Co? — spieszyć im z pomocą. 

— Jakto?... pan chcesz popierać powstanie ? 
pan? — zaintonował Henryk, który na samą 
myśl, że on musiałby iść i może (czego Boże 
broń) zginąć, wpadał w szaloną wymowę — pan 
zawsze byłeś przeciwny powstania ! 

— Dopóki można było je wstrzymać; ale dziś, 
kiedy się jaż rozpoczęło, każdy powinien iść, by 
miał choć tę pociechę wśród klęski, ża to nie 
z jego winy. Dziś, kto się cofa... ten zdradza! 

Heuryk przygnieciony tak słuszneni argumen- 
tami, począł się powoli ubierać, rozmyślając, w 
jaki 'sposób mógłby wybrnąć z tego nieszczęśli- 
wego położenia. 

— Już nie €Z48, — rzekł ponuro stary R. 
‘ak struna pęknięta — rozproszono tę garstkę, 
niedobitki uciekają tędy. 

Henryk odetchnął i zbliżył Się także ku oknu. 

Ulicą wioski przeciągnął w nieładzie oddzia- 
łek rozbity, — chłopi zamknęli Się przed nimi 
w chatach, jak przed psami wściekłemi, — psy 
Z Za płotów ujadały. 

Za oddziałkiem czterech ludzi niosło na ko- 
sach przykrytych płaszczem rannego mężczyznę. 

ok. nast.) 
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Nr. 5. 


NOWA REFORMA. 


Kto winien? 


Głuche pogłoski o polepszeniu się sytuacyi po- 
litycznej zaczynają nareszcie wyraźniejsze przy- 
bierać kształty Organ ks. Bismarka Nordd. Allg. 
Zig. zastanawiając się W ostatnim numerze nad 
obecnem położeniem i powtórzywszy najważniej- 
sze enuncyacye petersburskie i wiedeńskie, wy- 


Niemcy sprzyjają w głębi serea Koburgowi, czy 
nie. Rosyi nie pozostaję na razie nie innego, jak 
dalsze uzbrajanie się, gdyż warunki krwawego 
starcia są na razie dla niej niekorzystnemi. 
„Woli ona poczekać i wybrać potem stanowcza 
chwilę. Ks. Bismark nie byłby chyba takim, za 
jakiego go mamy i jakim się dotychczas okazy- 
wał, gdyby wydał państwo niemieckie na ofiarę 
takiej polityki. Po tem, eo zrobił dla wielkości i 


snuwa ostatecznie wniosek, iż w ostatnich tygo- 
dniach, a nawet w ostatnich miesiącach nie 
było chwili, w którejby z taką ufno- 
ścią można było spoglądać w przy- 
szłość, jak dzisiaj Wszystko składa się na 
to, ażeby napełnić redakcyę berlińskiego pisma 
jak największą otuchą. Nowoje W remia, a wkrót- 
ce potem Journal de St. Pet. powitały ogłosze- 
nie sfałszowanych listów ks. Ferdynanda ze 
szczerem zadowoleniem jako zadatek zupełnego 
porozumienia się, wiedeński Fremdenblaft wy- 
stąpił prawie równocześnie z zapewnieniem, że 
wszystkie ludy wchcdzące w skład monarchii au- 
stryackiej pragną pokoju. a gdy jedno z pism 
peszteńskich doniosło przed kilku dniami o no- 
wym napływie wojsk roryjskich do Królestwa. 
ten sam Fremdenblatt pospieszył natychmiast 
uspokoić czytelników. zapewniając, że w kołach, 
w których on czerpie wiadomości, nie o takim 
ruchu wojsk nie wiedzą. 

Tak wice nie brakło powodów do nabrania 
wiary w pokojowy koniec dzisiejszych zawikłań. 
Jeżeli mimo tego Nordd. Allg Ztg. twierdzi, że 
dużo jeszcze upłynie czasu, zanim 
ustali się poczucie ogólnego bezpie- 
czeństwa, jeżeli wskazuje wyraźnie na pewne 
czynniki, które mogą opóźnić wyjaśnienie sytua- 
cyi, to zaiste warto zapytać, gdzie szukać mamy 
tych potężnych wpływów, które mają możność 
powstrzymania pokojowego prądu, rozpoczynają- 
cego się równocześnie w trzech stolicach euro- 
pejskich ? Organ ks. Bimarka z cburzeniem wspo- 
mina o tych nieprzyjaciołach europejskiego po- 
koju, o tych intrygantach. chcących łowić ryby 
w mętnej wodzie, a gdy czytelnik chce nareszcie 
wiedzieć o kim to mowa, dowiaduje się jak © 
rzeczy powszechnie wiadomej, że pierwsze miej- 
see w gronie tych czarnych potęg zajmuje dzien- 
nikarstwo polskie w Galicyi! Dziennikarze 
polscy i pewna część polityków węgierskich — 
oto są główni burzyciele porządku, oto są nie- 


świetności swego narodu, zażąda on lepszych i 
więcej zadowalniających zapewnień ze strony Ro- 
syi, lub też postara się o to, ażeb, ix państwa, 
które zamierzają po ukończeniu przygotowań wy- 
wołać wielkie nieszczęście, zastanow'ły się nad 
tem, czy przed należytem przygotowaniem się 
mogą dopiąć celu*. 

Kreuz Zig dowiaduje się 7 Londynu ze sfer 
poinformowanych a nie uprzedzonych. że ohecnie 
Rosya bada zapatrywanie gabinetów 
na traktat berliński, który uważa nietylko 
za naruszony, ale za po rzebujący rewizyi Na- 
ruszenie trakiatu upatruje Rosya w bezprawnem 
objęciu tronn bułgarskiego przez ks. Ferdynan- 
da. Mocarstwa powinny były upomnieć go do 
zrzeczenia się tronu a egzekucyę powie- 
rzyć Rosyi. Co naniedbano to należy teraz 
odrobić i sprawę księcia bułgarskiego uregulować 
w ten sposób. iżby Rosyi dano upcważnie- 
nie do wysłania do Sofii prowizory- 
czneyo namiestnika pod osłoną woj- 
ska rosyjskiego. Traktat berliński potrze 
buje rewizyi przez wzgląd na stan rzeczy w Bo- 
śni i Hercegowinie, gdzie administracya 
austro węgierska przybiera coraz więcej charakter 
Weiciania tych krajów do monarchii. co przecież 
nigdy nie mogło być zamiarem Rosyi. Po- 
dług traktatn berlińskiego okupacya tych krajów 
powinna być tylko tymczasową. Otóż ze 
względu na sferę interesów rosyjskich koniecznem 
jest ten termin teraz określić, aby upiknąć stu- 
nu, któryby w końeu mógł się stać przeszkodą 
w -..rzymaniu nadal politycznych interesów Rosyi 
na półwyspie bałkańskim. Naaneksyą tych krajów 
Rosya nigdy się nie zgodzi, choćby miała sianąć 
w przeciwi'ństwie do wszystkich mocarstw tra 
ktatowych. Wreszcie proponuje Rosya nowy 
kongres. 

Podając te wiadomości. dodaje Kreuz-Ztg, że 
nie są one nieprawdopodobne. jeżeli się je po- 


bezpieczni dla całej Europy intryganci. których 
potajemne działanie niepokoi nawet powierników 
żelaznego kanclerza. 

Bywają nienawiści tak szezere, wytrwałe i za- 
ślepione, że śmiesznem byłoby walczyć przeciw 
nim choćby najoczywistszemi argumentami. Gdy- 
bysmy nawet powtórzyli dziś wszystko, co pisano 
o przelewie krwi polskiej, o zniszczeniu kraju, o 
możliwości nowego uodziału Królestwa i prze- 
sunięciu granicy pruskiej po Wisłę, 
Nordd. Allg Ztg. nie przestałaby głosić, że jest 
powszechnie wiadomą rzeczą, iż dzienniki nasze 
pracują usilnie nad wywołaniem wielkiej europej- 
skiej burzy. 

Na szczęście opinia publiczna w Polsce nie 
tak już łatwo elektryzuje się wydawanemi o nas 
za granicą sądami. Jeżeli nas w Berlinie posą- 
dzają o zbytek wojowniczego zapałn, 
może to być nam tak samo obojętnem, jak obo- 
jętnemby nam było, gdyby prasa niemiecka — 
ze zmianą sytuacyi — zarzucała nam brak za- 
pałn i zbytnią obojętność. W jednym i 
drugim wypadku dobro kraju droższem nam jest 
niż opinia, jaką o nas mają w Berlinie. Na dziś 
wystarczy nam zapamiętać, że gdy po kilkotygo 
dniowych zawikłaniach niebo wypogodziło się na 
chwilę, gdy dyplomaecya i opinia publiczna za- 
czynają nieco chłodniej zapatrywać się na sytua 
cyę i szukać źródła długotrwałych nieporozu- 
mień, — najwierniejszy sprzymierzeniec Austryi 
woła natychmiast: Winnymi są tu Pola- 
cy — zich winy powstają niepokoje 
na giełdach —z ich winy może się od- 
wlec ostateczne załatwienić sprawy. 

Gdy poróżnione mocarstwa godzą się bez krwi 
rozlewu, niewesołem bywa położenie tych. któ- 
rzy czy to dobrowolnie, czy z konieczności wy- 
stępują w roli politycznych harcowuików. Ktoby 
jeszcze 0 tem wątpił, tego przekonała Nordd. Allg. 
Ztg. Jeżeli zaś dziś możemy spokojnie i bez go- 
rączki słuchać jej wykrzyków, to jedynie dzięki 
silnemu przekonaniu, iż ks. Bismark nie ujrzy 
Polaków w owej smutnej roli. 


"CBE + 


Z obecnej chwili. 


Opinia publiczna w stolicach europejskich nie 
przestaje zajmować się podrobionemi do- 
kumentami ogłoszonemi w Reichsanzeigerze. 
To powszechne zajęcie się tą sprawą łatwo da 
się wytłomaczyć, jeżeli zważy my, jakie znaczenie 
nadała tym dokumentom cała inspirowana prasa 
berlińska. Dzienniki te twierdziły od samego po- 
czątku, że owe listy, przedstawiające ks. Bismar- 
ka jako tajnego protektora Bułgarów i ich księ- 
ciu, były powodem wielkiego rozdraźnienia w u- 
myśle Aleksandra III, i że odkrycie fałszerstwa 
stać się może podstawą zupełnego porozumienia. 
Wobec tego całkiem naturalnem jest zaintereso- 
wanie się osobą fałszerza. Według Gazety Ko- 
lońskiej jest nim ks. Urnssow, były poseł ro- 
syjski w Bukareszcie, reprezentujący obecnie pań- 
stwo rosyjskie w Brukseli. Ks. Urussow był za 
swego pobytu w Bukareszcie jednym z najgor- 
liwszych agitstorów rosyjskich i otaczał szczegó|- 
ną opieką tamtejszą opozycyjną prasę. Ponieważ 
autor listów stara się wzbudzić szczególną nieu- 
fność do króla Karola. przeto Gazeta Kolońska 
jest silnie przekonaną, iż falszerzem jest książę 
Urussow. 

Nie wszystkie jednak dzienniki enropejskie za- 
patrują się w jednakowy sposób na niemieckie 
odkrycia. Oto co pisze w tym względzie londyń- 
ski Standard: „Jakkolwiekby się na te rzeczy 
zapatrywano, my nie możemy zrozumieć, w jaki 
sposób ogłoszenie tych niedołężnych depesz może 
wpołynać na dzisiejsze położenie i na stosunek 
Austryi i Niemiec do Rosyi. Niemcy uznają od 
dawna pestępowanie Koburga za naruszenie tra- 
ktatów. Car nie życzy sobie jednak akademiekich 
rozpraw, lecz wymaga praktycznej pomocy, a tej 
otrzymać nie może. Dopóki Niemcy poprzestaną 
na urzędowem nieuznawaniu księcia Ferdynanda, 
aui ear, ani nikt inny nia może wiedzieć, czy 


równa ze znanem zachowaniem się dzienników 
rosyjskich, lecz z resztą odpowiedzialność pozo- 
stawia swemu korespondentnwi 

Czytamy w Dzienniku Polskim : 

Z nader 


na granicy półnoeno-wschodniej Galicyi szerzy 
się w sposób przerażający tyfus i dysenterya 
Dla setek chorych wzniesiono baraki: 
nitarna jest jednak tak niedostateczna w każdym 
kierunku. iż ludzie masami umierają. Na skutek 
raportów komendantów. przedstawiających stan 
rzeczy w prawdziwem świetle. postanowiono co 


do pobliskich wsi i miasteczek. Skutkiem epi- 
demii oficerowie i żołnierze do najwyższego sto- 
pnia zdemoralizowani. X 


S aa DA 


Sejm krajowy. ' 


(Posiedzenie ośmnasie ) 


Lwów, 4 stycznia. 


Początek posiedzenia o godzinie 12. 

P. Sanguszko otrzymał urlop na pięć dni, po 
czem sekretarz St. Badeni odczj "ie spis petycyj 
z których ważniejsze wymieniamy: 

Gmina miasta Przemyśla w sprawie ustawy 
budowlanej dla 28 miast. — Gmina miasta Snia- 
tyna o zmianę $ 18 ust. 2 i 14 ust. 4 drogo- 
wej. — Reprezentacya gm. m. Łańcuta o zmia- 
nę ustawy drogowej. — Wyborcy I. II i HI ko- 
ła gminy m. Stanisławowa w sprawie ustawy 
gminnej dla miast. — Wydział krajowy odstę- 
puje petycyę zw. gm Rohatyna o wliczene jej 
do rzędu miast, dla których osobna ustawa bu- 
downieza wydaną zostanie. — Gminy Kańczuga. 
Kustyn, Zawideze, Chmielno. Rudenko ruskie i 
laekie, Uhnów, Doroszów mały, Korzelów, Nowe- 
sioło, Mierzwica, Nadycze o zmianę ustawy dro- 
gowej. — Gmina m. Brzostek o budowę kolei 
Dembica-Jasło. — Towarzystwa zaliczkowe we 
Lwowie, Krakowie, Cieszanowie, Stryju. Dabro- 
wie, Bełzie, Jarosławiu, Zakopanem. Jaśle, Ro- 
hatynie, Podhajcach; Tow. wzajem. kredytu we 
Lwowie; Spółka handlowa w Rudkach; Towarzy- 
stwo tkaczów w Komarnie; Towarzystwo powro- 
źnicze w Radymnie— wszystkie w sprawie zmia- 
ny ustawy podatkowej z 27 grudnia 1880 i 14 
kwietnia 1885. 

Ogółem wpłynęło dotąd 982 petycyj. 

Petycye ie poodsyłano bez dyskusyi do odno- 
śnych komisyj. 

P. Hausner i towarzysze interpelują Wydział 
krajowy w sprawie wypadku. jaki się zdarzył na 
Kulparkowie, mianowicie że połamano tam świe- 
żo żebra jednemu choremu i zaniedbano dać znać 
w czas o tem prokuratoryi, wskutek czego winny 
sługa uciekł. 

Marszałek zawiadamia, że Wydział krajowy za- 
rządził już śledztwo dyscyplinarne w tej sprawie. 
oraz że śledztwo karne jest w toku. Bliższych 
wyjaśnień udzieli Sejmowi członek Wydz. kraj. 
dr. Hoszard. 

Przystępując do porządku dziennego udziela 
Izba zezwolenie gminie Puków na pobieranie w 
latach 1868— 1891 sto pre. dodatku do podatków 
bezpośrednich. gminom Kielanowice, Nowodwo 
rze i Rudka, pobór w 1588 roku dodatków d 
podatków bezpośrednich 50 rre. prze wyższają 
cych. na pokrycie potrzeb gminnych i gminie 
miasta Kałusza na pobór opłat gminnych od na- 
pojów spirytusowych i od piwa przez sześć lat, 
począwszy od 14 sierpnia 1888 r. 

Następnie odczytuje p. Leon Sapieha spra- 
wozdanie komisyi gospodarstwa krajowego z me- 
moryału centralnego komitetu gal. Towarzystwa 
gospodarskiego, popartego petycyami pięciu rad 
powiatowych. w sprawie podniesienia u- 
prawy tytoniu w Galicji. 

Wnioski swe motywuje komisya w następujący 
sposób: państwie austryackiem czysty dochód, 


jaki rząd uzyskał w roku 1886 z monopolu ty- 


toniowego wyniósł 47.000 000 złr. tj. o 1.000.000 


wiarogodnego żródła dowiadujemy 
się, że wśród wojska rosyjskiego, konsystującego 


służba sa- 


fnąć niektóre posterunki dotąd wolno obozujące 


szkoły ludowej na szkołę ezteroklasową; grona 


więcej aniżeli w r. 1885, a w porównaniu z r. 
1851 (14.600.600 złr.) wzrósł o 82.400.000 złr. 

Przypatrzmy się teraz. jak prosperuje u nas ta 
gałęż rolnictwa, tak produktywna gdzie indziej, 
a n nas będąca w najokropniejszym upadku. — 
Czyja w tem wina, rzecz przedstawiona sama 
wykaże; skonstatować tu taj jednak wypada, iż stan 
ten rzeczy wyrządza krajowi 8 przez to i całe. 
mu państwu straty wielkie, bo w miliony idące, 
i to z przyczyny, po większej cześci chyba tyl- 
ko macoszego i niesłusznego obchodzenia się z 
tą gałęzią rolnictwa, władz rządowych. 

Z cyfr statystycznych skonstatować można że 


rząd rocznie na zakupne liści tytoniowych. su- 
szonych, z R i Palatynu, wydzje około 
półtora miliona złr. i z» to nabywa, jak wiado- 


mem i dawida jest, liście tytom we w ga- 
tunku gorszym jak z galicyjskiego tyton u które 
to pieniądze zamist iść na zakupno gorszych 
gatunków tytoniu za granica, PA MIQ być zuży 
lemi na zakupno tytoniu w Gaiicyi Jak wielka 
więc stratę rok rocznie kruj nasz ponos: przez 
tę manipulacyę* Ale nietylko Galicya na tem 
traci, gdyż rząd, w razie gdyby nawet podniósł 
ceny obecne tu u nas, jeszcze stosunkowo za tę 
samą ilnść tytoniu kupowaną w powyżej przyto- 
czonych dwóch krajach, zapłaciłby tu o wiele 
mniej. 

Dla uwydatnienia bezpośrednich strat dla Ga- 
licy wynikających wskutek upadającej uprawy 
tytoniu, przytoczymy przykład z okręgu zabło- 
towskiego. Gdy w r. 1880 fabryka wypłaciła tam- 
tejszy m SAH za tyton łącznie z dostawą 
494.000 złr.. to już w roku n. p 1884 kwota ta 
wynosiła tylko 88200 złr. Obszar zaś uprawiany 
pod tytoniem wynosił w. r. 1880, 1.960 hekt., 
a zniżył się w r. 1884 na 491 hekt. Że dla lu- 
dności okolicznej cios to bardzo dotkliwy — te- 
go dowodzić chyba nie potrzeba. 

W Austryi dwie prowincye głównie tytoń u- 
prawiają, Galicya i Węgry. 

W r. 1851 pod tytoniem było we Węgrzech 
20.339 hekt., w Galicyi 2 657 bekt. Niestety w r. 
1885 obszar będący pod uprawą wzrósł na Wę. 
grzech do 52.614 hekt., u nas zaś zmalał do 
1.034 hekt. 

W r. 1860 było pod tytoniem 3.688 hekt. i 
stan ten jakiś czas ulrzymał się — a gwałtownie 
już spadać zaczął, od roku 1879 tak, że obecnie 
stanowi obszar o 1.785 hekt. mniejszy niż byl 
przed laty 36. 

Już z tych dat kilku jasno się przedstawia 
ogromny upadek tej produkcyi — a jest on nie- 
tylko co do ilości morgów pod kulturą tytoniu 
bedących, ale i co do jakości tytoniu, co bez 
kwestyi zaprzeczyć się nie da. — Wszyscy wię- 
ksi właściciele bowiem widzieli się zmuszeni 
zaniechać tej kultury, a włościan n trzyma się 
tylko jeszcze przez swój konserwatyzm. Przy- 
czyna tego w tem. że od roku 1859 ceny za 
tytoń ciągle obniżane były, a władze nie 
troszczyły się bynajmniej o stan, w jakim się 
znajduje ta produkcya, z dziwnym spoloj mi 
z biernością nie do darowania. Konstatowały tyl- 
ko w datach statystycznych, iż z rokiem k- 
żdym gorzej jest, tak co do jakości tytonin. ja- 
ko i co do ilości morgów pod uprawę przezna- 
czonych. 

Komisya przystępując do omówienia środków 
zaradezych, po któzych «spodziewać się można po- 
lepszenia stanu tej gałęzi rolnictwa, podnosi, że 
należałoby podwyższyć ceny surowego tytoniu 
przy zakupnie od plantatorów; przedłużyć termin 
ustanawianych een z trzech lat na sześć; zapro- 
wadzić szkółki doświadczalne; kontrolę dostarcza- 
nego nasienia plantatorom ; lustratorów wędrują- 
cych ; sądy rozjemcze w miejscu; premie pienię- 
żne dla plantatorów; podręcznik popularny i 
szkoły fachowe. 

Komisya gospodarstwa krajowego wnosi w koń- 
cu, ażeby Sejm wezwał rząd do wzięcia w opie 
kę upadającej w Galicyi produkcyi tytoniu; a 
nadto polecił Wydziałowi krajowemu, aby w myś! 
uwag zawartych w sprawozdaniu zbadał stan o- 
beeny i przyczyny upadku uprawy tytoniu w 
kraju naszym i wniósł na najbliższej sesyi sej- 
mowej swe wnioski. 

Radca skarbowy p. Kasprzyszak daje w 
tej sprawie wyjaśnienia ze strony rządu, który 
zdaniem szan. p. radcy czynił i czyni wszystko 
aby tylko plantacye tytoniu prosperowały. Że 


tak nie jest. są inne przyczyny, ale o tych do- 
wiemy się później — gdy Wydz. kraj. sprawę 
zbada. 


Ks. A. Sapieha nie sądzi, aby wzrost tej 
galęzi gospodarstwa mógł wpłynąć na obniżenie 
dochodów państwa z uonopołu jak twierdzą w 
Wiednin, i z tej nibyto racyi radziby zgnieść 
zupełnie plantacye tytoniu u nas. Tymczasem 
wiadomą jest rzeczą, że tytoń niektórych oko- 
lic jest znany ze swej dobroci, i dla tego na- 
leży wspierać a nie uciskać ten dział gospodar- 
stwa. „Czarna ręka* w ekonomii monarchii pa- 
trzy lednak tylko na to. aby doić krowę — a 
nie aby jej dać jeść, lez względu nawet na to. 
że tem osłabia siłę podatkową kraju. Dla tego też 
mowca popiera jak najgoręcej wnioski komisji, 
dążące do naprawy takiego nienaturalnego sto- 
sunkn. 

P. Kapri daje obraz początku i rozwoju plan- 
tacyj tytoniu. W. r. 1850 uznano już wartość 
produktu i poczęto otaczać opieką. Lecz w r. 
187) nastała zmiana na niekorzyść i od tego 
też ezasi produkcya znacznie się zniżyła, płacono 
bowiem o 6 złr. mniej na ce'narze n'ż pierwej— 
czyli tak mało, iż niepodobna pokryć kosztów 
prodnkcyi. Utrudniono też odbiór i zaprowadzono 
przeróżne sekatury. a nadto dawano jak najgor- 
sze nasienie. Mowca oświadeza się gorąco za 
wnioskami komisji. 

Sprawozdawca zaznaczywszy, że nie może się 
zgodzić ze zdaniem reprezentanta rządu, jakoby 
plantacye tytoniu cieszyły się opieką rządu, choć 
by dla tego, że podniesiono w petycyach aż 9 
zupełnie uzasadnionych zarzutów. uprasza o przy- 
jęcie wniosków komisvi. które też Izba u- 
chwaliła. 

Na wniosek komisyi szkolnej odstąpiono ra- 
dzie szkolnej krajowej do zbadania i załatwienia 
petycye gminy Hranki Kuty, o wyłączenie ze 
związku szkolnego w Brzozdowicach. a ustano- 
wienie szkoły we własnej gminie; Rady szkol- 
nej w Rokietnicy, o przyzwolenie funduszu na 
systemizowanie szkoły jednoklasowej na dwukla- 
sową; zwierzchności gminnej w Mostach Wiel- 
kich, o przeistoczenie tamtejszej dwukiasowej 


nauczycieli etatowej męskiej IV-klasowej szkoły 
w Drobobyczn, o systemizowanie czwartej posa- 
dy starszego nauczyciele, jako też dwu rosad na- 
uczyciełi młodszych ; Rady szkolnej w Raciecho- 
wiecach, z prośbą gmivy Mieżeń, o wyłąrzenie 
jej ze związku szkolnego w Gruszowie, a przy- 
łączenie do szkoły w Raciechowicach: Rady 
szkolnej w Raciechowicach, o przyłączenie wszyst- 
sich gmin nilrżących do parafii do związku 
szkolnego w iniejscn i przeistoczenie szkoly fi- 
lialnej na etatową; gminy Rakowiec o założenie 
szkoły tamże; ady szkolnej w Peczeniżynie, o 
zreorganizowanie tamtejszej szkoły na czterokla- 
sową i podwyższenie płac nauczycielow; konku- 
rencyi szkolnej w Półwsiu Zwierzynieckiem, o 
przyspieszenie organizacyi szkoły z dwuklasowej 
na trzyklasową i Rady szkolnej w Brodłach, o 
przeistoczenie tamtejszej szkoły jednoklasowej na 
dwuklasowa. 

Zarządowi Towarz. Kółek rolniczych 
proponuje następnie komisy gosp. kraj. udziele- 
nie 2000 złr. subwencji. 

Za wnioskiem komisyi, ale i za podwyższe-|s 
niem subwencji do 2.500 złr. przemawiał go- 
rąco p. Augustynowiez, podnosząc pożyteczną 
działalność i coraz szerszy rozwój Kółek rol- 
niczych. 

Po przemówieniu tem spraw. p.J Gnoiński 
oświadcza, że izba zawsze przychylnie usposo- 
biorą była i jest dla Kółek, wiec i obecnie po- 
stąpi według swego uznania. Na żądanie p. Au- 
gustynowicza nie godzi się mowca, choć zasa- 
dniczo nie występuje przeciw. — Uchwalono 
2000 zir. 

Na wniosek komisyi petycyjnej petycyę człon 
ków gminy miejskiej Horodenki przeciw zwierz 
gminnej o różne nadużycia, odstąpiono Wydzia- 
łowi kraj. do zbadania. 

P. Lasocki wnosił odesłanie sprawy do ko- 
misyi, gdyż, zdaniem mowcy, sprawozdanie całe 
jest pełne niczem nieuzasadnionych zarzutów. 

P. Golejewski stanął w obronie sprawo- 
zdania, które zostało z całą ścislością i skrupu- 
latnością zestawione, toż samo sprawozdawca p. 
Zborowski. 

Przyjęto dalej do wiadomości sprawozdan e ko- 
misyi ad:nimstracyjnej o czynnościach departa- 
mentu VI Wydziału krajowego za czas od l-go 
lipca 1:66 po koniec czerwca 1887. 

Nad petycyą gminy Raba wyżna, o wyłączenie 
z okr. sądu pow. w Jordanowie, a przydzielenie 
do okręgu sądu w Now. Targu, przechodzi izba 
do porządku dziennego niemniej nd petycya 
gminy Podkuimień w przedmiocie utworzenia w 
tej miejscowości sądu powiatowego  Wyrażono 
uatomiast zdanie, że rzad powinien przeprowa- 
dzić: Wydzielenie gminy Opaki z okręgu sądu 
powiato ego w Olesku, a przydzi-lenie do okręgu 
takiegoż sądu w Złoczowie; gminy Wer ho- 
buż jak wyżej i gminy i obszaru dworskiego Ła- 
bacz, o przyłączenie ich do okręgu sądu i sta- 
rostwa w Brodach. 

Petycye wreszcie wydz. rad pow. w Rawie 
Ruskiej, Sokalu i Cieszanowie, tudzież petycji 
rady gminnej Rawy Ruskiej, w sprawie ustano- 
wieuia dla okolicy tej nowego sądu kolegialnego 
4 siedzibą w Rawie Ruskiej i petycyę zwierzch- 
ności gminnej Chgrowa względem wydzielenia 
tej miejscowości z okręgu sądu powiatowego w 
Starej Soli i przyłączenia do okręgu takiegoż 
sądu w Dobromilu, przekazano Wydziałowi kra 
jowemu do zbadania i zdania sprawy na przy- 
szłej sesyi. 

Do kumisyi gminnej wybrano dodatkowo p. 
Romanowicza i Chrzanowskiego. 

Po wyczerpaniu porządku dziennego zamknął 
marszałek posiedzenie o 1:45, naznaczając na- 
stępne aż na wtorek (z poswodu ruskich świąt 
Bożego Narodzenia) o 11 rano. 


Przegląd polityczny. 


Kruków, 5 stycznia 


Przyszłe posiedzenie Sejmu krajowego 
odbędzie się dopiero dnia 10 b m. 

We środę wieczór zebrały się komisye: budże- 
towa i administracyjna. 

Komisya budżetowa załatwiła ostatecznie 
zamknięcie rachunków funduszn krajowego i fun- 
duszów oposażonych 7e skarbu krajowego za rok 
1886, proponując przy zamknieciu funduszu szkol- 
nego rezolucyę, wzywającą radę szkolną krajową, 
ażeby zmieniła sposób rachunkowości. Obecnie 
bowiem zachodzily znaczne różnice między za- 
mknięciami rad szkolnych okręgowych a rady 
szkolnej krajowej, które truduv bylo wyjaśnić. 

Komisya administracyjna załatwiła kilka 
spraw terytoryslnych, a nadto uchwaliła w zasa- 
dzie potrzebę utworzenia stałego funduszu 
jednomilionowego na budowę koszar 
wojskowych w myśl wniosków Wydziału kra- 
jowego. Przed ostatecznem załatwieniem tej spra- 
wy postanowiono jednak porozumieć się wprzód 
z komisyą budżetową co do strony finansowej 
Wydział krajowy proponuje bowiem zaciągnięcie 
pożyczki na uzupełnienie tego funduszu, 


Sejm czeski, według Nar. Listów, ma być 
zamknięty dnia 19 b. m. Ani projekt do „ustawy 
szkolne, według wniosku p. Kwiezali, ani żaden 
inny. mający na sobie wybitną cechę narodową 
lub dążący do usunięcia sporu międzynarodowe- 
go, nie przyjdzie już na porządek dzienny sej 
inu, aby uniknąć rozdrażnienia, Dlatego sejm za- 
łatwi jeszcze tylko budżet i kilka spraw drobniej 
szych 

Wniosek wydziału krajowego w sejmie cze- 
skim dla uczczenia 40-letniego jubilenszu pano- 
wania Cesarza, opiewa na założenie funda- 
eyi dla ubezpieczeń robotników, przy- 
należnych do królestwa czeskiego, na wypadki 
kalectwa, starości lub smierci. Przed. 
miotem ubezpieczenia się może być albo ozna- 
czona renta na czas dożywotni, albo oznaczona 
suma kapitału; administracyę funduszu obejmie 
wydział krajowy; sejm przeznacza Na kapitał że- 
lazny sumę 500.000 złr. płatną w 5-rocznych. 
równych ratach; pierwsza rata 100.090 zł. wsta- 
wioną ma być*w bndżet 1689 roku: wszystkie 
korporacye. związki, stowarzyszenia, tudzież ogół 
publiczsości mają być weżwani o poparcie fun- 
daeji raju swemi środkami; koszta administra- 
cyi pokryte będą z procentów od kapitału żela-! 
znego, a pozostała z nieh kwota obracaną na' 


Kraków 6 o = Kraków 6 Stycznia 1888 1888. 


roczne premie dla ubezpieczonych; MNE 2 rl 
nosić imię „fundacyi cesarza Franciszka I « 
Szczegółowy statut organizacyjny ma być opr: 
roweny przez wydział krajowy po korozumieni 
sie 7 rządem i na następnej sesyi Sejmowi przeć 
łożony. 

Do sejmu niższa austryackiego wpi 
nął projekt Dótza i towarzyszów. abv wezwa 
rząd do przedłożenia w Radzie państwa ustaw 
któraby prawo zawierauia małżeństw czyniła * 
wisłem od zezwolenia gminy; przeciw orzecze.. 
tejże przysługiwał by odwolanie sie do instan X 
władzy politycznej: ustawa taka miałaby na ci 
położyć tamę nadużywanin wwlneści w zawiera 
niu małżeństw. będąre| przyczynią zwiększan: 
się ciężarów na włóczęgów i biednych. 


Paweł baron Sennyey, prezydent wegier 
skiej Izby magnatów, jude curias w dniu 
b. m. zmarł w “Budape szcie. Dzienniki węgiers i 
poświęcają zmarłemn mężowi stanu dłuższe ws 
mnienia, podnosząc nieugięty charakter tego „ku 
serwatywnego reformatora*. który przy całej SW 
gorącej miłości dla sprawy swego narodu. prz 
całej gotowości do usług dla kraju przez szere 
65 lat swego życia nigdy popularnością się ni 
cieszył. Koleje życia zmarłego były też bar”z 
zmienne; w roku 1447 po raz pierwszy wy.t. 
pił na arenie politycznej. następnie w mi: 
zmieniających się w rządzie kierunkow. to eo 
się w zacisze domowe. to znów czynnie wys 
pował; za ukazaniem się dyplomu październi 
wego. za kanclerstwa Mikolaja barona Vaya pr. y 
jai wiceprezydenturę w namiestnietwie, za uba 
zuniem się patentu lutowego i ery Sclunerlinga 
ustąpił, w roku 1865, gdy nadzieje zuniany zda. 
wały się urzeczywistniać, objął Sennyey jako „ta 
vernicus* zarząd kraju. Po bitwie pod Kónigrót 
i zwycięstwie Deńka. nie zadowolniony przywró 
ceniem konstytucyi z roku 1848 cofnął się zno 
wu w zacisze domowe. Kon*erwatysta z klery 
kalnych przekonań nigdy nia czuł się zadowol 
nionym z biegn wypadków. ktorym już-to zby 
(nią powolność . jużsto pośpiech zarzucał; „nie 
zmiana gwałtowna i wywrót, ale organiczny roz 
wój*, to bylo hasłem żywota zmarłego męża stanu 
W roku 1884 po raz ostatni zbliżył się i poje 
dnał Sennyey z istniejącym na Wegrzech rorząd 
kiem rzeczy i za wpływem liszy zgodził się po 
wrócić do życia publ cznego, a zamianowany 
zydentem Izby magnatów i na nowem swem 
nowisku. jako judex curiae do końca życia 
został. Opinia na Węgrzech zgodną jest w u 
nia nieposzlakowanego charakteru zmarłego 
konstatuje, że Sennyey ani z obozem konseg 
tywnym, ani liberalnym nigdy w zupełności 
jednać się nie mógł. 


A 


U obeenej sytuacyi w Serbii piszą 
Belgradu do Pol. Corr. Deputacya stronnie- 
twa radykalnego stawiła się u króla, aby 
mu podziękować za zauł»nie, okazane przy zała- 
twieniu ostatniego przesilenia gubinetowego, oraz 
aby mu wyrazić swoją dla tronu uległość, 

Przy tej sposobności król Milan miał dłuż 
sze przemówienie do deputacyi. w którem poa- 
niósł z uznaniem lojalne zachowanie się stron- 
nietwa. Przytem wyraził nadzieję, że stronnictw 
radykalne — niezależnie od. tego, jąk się damio 
będąc w opozycji zachowywało — teraz, kie 
z łona jego powstał gabinet, okaże się zdolne. 
jako stronnictwo rządowe i przeprowadzi reform v, 
względem których wyrobiło się już porozumiet 
między krajem a koroną Następnie wyraził ki 
przekonanie, iż zewnętrza poiityka gab 
netu radykalnego hedzie się kj 
wać duchem wyłącznie serbskim 
nie słowianotilskiin. W końcu zaznacz 
szy, Że stronnictwo radykalne poznało błąd, j 
popełniło, kiedy w projekcie do adresu «eheja 
żądać amnestyi i przez to nbliżyło prerogaty- 
wie korony, oznajmił deputącyi iż z własnego 
postanowienia ułaskawia skazinych za udział w 
rokoszu roku 1888, wyjąwszy jednego Pasziea, 
którego uważa za winnego nie tyle wobec osoby 
króla, jak raczej wobec Zasadniczej idei serbskiej 

W Bułgaryi zaczął znowu wychodzić dzie: - 
nik w języku francuskim La Bulgarie, piero 
tnie założony r. 1882, a w roku 1884 stłum * 
ny przez Cankowa ua żądanie Rosyi. Dzienn:k 
ten wychodził wówczas pod hasłem: Bułg 
rya dla Bułgarów, i to było powodem. 
został stłumiony; — mimo to -— jak tryum « 
jaco głosi, ta zasada przecież zwyciężyła, bo dz. 
Bułgarya należy już sama do siebie. 
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Modele projektów pomnika dla A. Mickiewicza 
nadeszły dotąd w liczbie 18. Kilka jeszcze już wy- 
ekspedyowanych przybędzie w dniach najbiższych. 
Wszystkie nstawiane zestają w Sukiennm'cach w sali 
zwanej Langierówką, gdzie aż do otwarcia wystawy 
dla pub'iezuości nikomu wstęp nie jest dozwolony. 
Termin otwarcia wystawy nie został dotad ogłoszo- 
ny. Ustawieniem modeli zajmują sę niektórzy arty- 
ści sami. Opiekę uad nadesłanemi projektami roze 
pościera dyrektor Muzeum narodowego p, Łuszcz- 
kiewiez. Między nadesłauemi pracami najwięcej po- 
dobno jest z Warszawy. 

Z kancelaryi Tow. sztuk pięknych otrzymaló- 
my uzupełnienie wczorajszego zawiidomienia, dono- 
szące, że ostateczny termin zgłoszen'a prac ua wy- , 
stawę jubilenszową w Wiedniu upływa z dn. 15 6 
stvcznia, termin zaś nadsyłania przedmiotów z da. 
1 lutego. Otwarcie wystawy nastą.i 1 marca. zB- 
mknięcie 31 maja 

W „dział kasyna powszechnego zawiadamia, iż 
doroczne walne zgromadzenie członków odbędzie się 
w sobotę do. 7 bm. 0 godz. 8 wieczorem. Uprasza 
się o najliczniejszy udział, 

Czwarty odczyt prof. Cybulskiego, zapowiedzia- 
ny na niedzielę, me przyjdzie dy skutku z powodu 
mrozów przez które pękają rury gazowe, a wskutek 
tego niepodobnaby bvło otrzymać światła elektrycz 
nego. 

Z izby przemysłowo-handiowej. Na odbytem 
wczoraj posiedzeniu wybiany został członkiem ko- 
misyi przemysłowej Rady miejskiei z Izby handlo- 
wo-przemysłowej krakowskiej radca miejski i ezło- 
nek Izby p, Ernest Stockmar. Największą po wy- 
branym liczbę głosów miał sekretarz Izby adwokat 
dr. Leo. 

Przełożonym reprezantacyi zboru izraeliekiegę 
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wybrany został na dalsze dwa lata p. Albert Men- 
delsburg, a jego zastępcą dr. Zygmunt Blateis. 

Słynna śpiewaczka opery Bianca Bianchi, wy- 
stąpi w Krakowie w marcu z koncertem przy 
współuaziale pianistki Stepanofi. 

Ze ślizgawki. Na stawach obok ogrodu A. 
nego w piątek tj. dnia 6 bm od godz. 2 do 
po południu przygrywa będzie muzyka wojskowa. 

Ofiara mrozu. Stanislaw Nawrccki, liczący lat 
14, uczeń blacharski u p. Markusa, wczoraj przy 
odgrzewaniu rur, prowadzących od zlewu w domu 
inżyniera Sidka przy ulicy Lubicz nr. 19, zamarzł 
na śmierć, Rtunek w srpitaln, przeszło godzinę 
(trwający, okazał się bez skutku. l 

Mrozy. Zima tegoroczna wzięła się „do nas na 
'seryo. Mrozy NIe ustają, a tak silnych nie mieliśmy 
od r. 1878; zatrważają zań tem bardziej, że nie 
zanosi się, Aby rychło ustały. Mióz, dochodzący do 
25 stopni R., dziś opadł do 18 niżej 0. Studni. 
pozamarzały w wielu miejscach i sztucznemi 8po80- 
bami trzeba otrzymywać wodę. s 

Lecz nietylko u nas tak się zima sroży. Śnieży- 
ga nawiedza teraz Wschód i Południe. Na kolejach 
rotyjskich południowo-zachodnich pociągi wskutek 
zamieci Śnieżnych bardzo nieregularnie kursują, a 
w Rumelii i na linii Ruszezuk-Warna ustała zu- 
pełnie komunikacya. ! 4 

W połodniowych Włoszech komunikacya kolejowa 
jeszcze nie przywrócona; dworce łamią się bowiem 
pod ciężarem śniegu. W Bolonii z tej przyczyny 
kilkanaście osób zabitych i wiele rannych. Wstrzy- 
many ruch kolejowy także na limi Wielki Waraz- 
dyn-Kołoszwar (Siedm ogród), w Węgrzech ua liniach 
Neutra-Eipel-Granthai, Vojtek Deutsch Bogsan, Csan- 
Nyiregyihasa i Nviregyihasa-Matevzaleka. Na liniach 
zaś Theresiopol-Semlin, Theresiopol-Baja, Iudin- 
Mitrowicza i Miskolcz-Szerenecs powtórnie wstrzyma- 
po ruch kolejowy, 8 na kolei południowej dotąd je- 
szcze nie przywrócony, Także z Bukaresztu donoszą 
o wstrzymaniu ruchu kolejowego na liniach rumuń- 
z AA Celina z hr Baderich hr. Adamowa Sta- 
rzeńska, siostra Władysława hr. Badeniego, członka 
Wydziału krajowego, zmarła we Lwowie w 70 roku 
życia. 

Regina Mackiewicz z Litwy zmarła wczoraj w 
Krakowie w 70 roku życia. 

V Zjazd lekarzy i przyrodników polskich odbę- 
dzie się we Lwowie w drugiej połowie (około 20) 
lipca r. b. Taką uchwałę powziął komitet gospo- 
darczy zjazdu 7 powodu, iż termin pierwotnie usta- 
nowiony (na Zielone świątki) okazał się niewygo- 
dnym dl» uczestników z Królestwa Polskiego. 

Z Królestwa Polskiego. W Kielcach w salonach 
resursy urządzoną zostanie wystawa obrazów na 
korzyść funduszu budowy kościoła, W tym celn bę- 
dą zgromadzone większej wartości płótna, znajdujące 
się w posiadaniu kilkudziesięciu osób zamieszkałych 
tak w Kielcach jak i w okolicy. 

Między inuemi także znany dobrze z tutejszej 
wystawy obraz p Styki „Chrystus rozmpażający 
chleb na puszezy*, zakupiony przez komitet budowy 
kościcła za sr. 3000 i przeznaczony do wielkiego 
ołtarza. 

Kuryer warszawski donosi, iż kilku zamożnych 
Niemców, korzystając ze zniżki waluty miejscowej, 
postanowili fundnsze swoje lokować w Królestwie. 
Stowarzyszenie, zawiązane w Bydgoszczy, obrało 
gub płocką, jako punkt operacyjny FPaudwens loko- 
wane bedą na dobrach i wioskach na Liski procent. 
Jest obawa, czy dogodności te nie mają na widoku 
ułatwienia skupu ziemi na rzecz cuazoziemeów, 
Agenci kręcili się temi dniami w Płocku i okolicy. 

Polacy na obczyźnie. Dr. Henryk Jaron, war- 
szawianin, który jako lekarz załogi okrętu „Estella“ 
odbył z Hamburga dwanaście podróży pudzwrotni 
kowych. obe:nie poświęcił się praktyce lądowej. 
Rodak nasz, nabawiwszy się podczas ostatniej po- 
dróży nader niebezpiecznej żółtej febry, przed dwo- 
ma tygodniami zerwał z marynarką, osiedlając się 
na stałe w Altonie. 

Trzęsienie ziemi. W stronach borysowskich gu- 
bernia mińskej zaszło trzęsienie ziemi, Dnia 22 
z. m. o godzinie 11 rano, jednoczośnie w kilku 
miejseowościach, A. mi»uowicie: w Pleszezenieach, 
Petrolinie. Żerdziarzu. Okołowie i Mściżu usłyszano 
nadzwyczaj siloy huk podziemay, podobny do 
grzmotów. W tejże chwili w wielu domach szyby 
„Zatrzęsły się gwałtownie. Mieszkańcy miasteczka 
Móciż eądzli, że huk pochodzi ze strzałów arma- 
tnich w odległej o 5 wiorst pow atowej mieścinie 
Bąrysowie. Zjawisko sprawiło silne wrażenie na 
okplicznych mieszkańcach. 

Z Rzymu. Dzieci ubogich rodziców, urodzone w 
dzień Nowego roku bieżącego w Rzymie, które na 
chrzcie etrzymają imiona Ivona lub Leonii od ko- 
łmtetu jubileuszu papieża otrzymają książeczki kasy 
oszczędności z wkładką po sto lirów. | 

W Paryżu spaliła się głośna fabryka fortepia- 
nów Erarda. Straty wielkie, spłonęło 1 500 torte- 
pianów. 

Kuropatwy. Mrozy obecne i śniegi, pokrywające 
pola, przyczyniają się bardzo do tępienia kuropatw 
Zgłodniałe ptaki, nie m.gąc w plu znaleźć poży- 


- wienia zbliżają się do siedzib ludzkich i są w zna- 


cznej ilości chwytane i zabijane. 
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Mianowania. Rada szk.lna krajowa zamianowała 
tymczasową nanozycielkę <lementynę Weinmanównę 
w Brzezinze, rzeczywistą nauczycielką szkoły etato- 
wej tamże; tymezascwego nauczyciela Antoniego 
Kotrubskiego w Piotrowicach, rzeczywistym nauczy 
vielem szkoły etatowej w Piotrowicach; nauczyciela 
tymczasowego szkoły etatnwej w Hulezu Jana Szo- 
staka, rzeczywistym nanczycielem tejże szkoły ; nau- 
czyciela tymczasowego szkoły etatowej w Jabłonós- 
ce, Mikołaja Sobołtę, rzeczywistym nauczycielem 
tejże szkoły; nauczycielkę tymezasową szkoły etato- 
wej w Sarańczukach, Honoratę Domanik, rzeczywi- 
sta nauczycielką tejże szkoły. 

"Namiestnik zamianował ofi yałów rachunkowych 
namiestnictwa Jana Barańskiego i Sydona Biber- 
stein-Lewieckiego, rewidentami rachunkowymi na- 
miestnietwa, dalej asystentów rachunkowych Józefa 
Kwaśniaka, Antoniego Salika, Karola Balzera i Hi- 
polita Mogiłę Stankiewicza, oticyałami rarhunko- 
wymi, w końcu praktykantów rachunkowych Józefa 
Bielesza, Tomasza Sternala , Michała Kołpaczkiewi- 
cza i Gwidona Kwiątkiewiecza asystentami rachun- 
kowymi namiestnictwa. 

Prezydent wyższego sądu krajowego we Lwowie 
zamianował bancelistami sądów kolegialnych: kau 
celistę sądu powiatowego w Lubaczowie dla prowa- 
dzenia ksąg gruntowych, Jul usza Fimiarza, tudzież 
systemizowanych dyetaryuszów tabuli krajowej we 
Lwowie, Wiktora Ciszewskiego i Józefa Móllera, 
wszystkich trzech dla sądu krujowego we Lwowie, 
kancelistę sądu powiatowego w Załoścach, El asza 
Ciomczuka, dla sądu obwodowego w Złoczowie, zaś 
wachmistrza 9 pułku dragonów, Józefa Baziaka, dla 
sądn obwodowego w Tarnopolu. 

Minister handlu zamianował asystentów poczto- 
wych; Bronisława Ochęduszkę w Krakowie, Emila 
Juzyczyńskiego, Teodora Mokrzyckiego i Andrzeja 
Klimkiewicza we Lwowie, Jana Surawieckiega w 
Bochni, Gustawa Bonua w Stryju, Błażeja Dobro- 
wolskiego w Brodach i Edmunda Rapfa w Tarno- 
wie oficyałami pocztowymi. Z tych przeznaczyła 
dyrekcys poczt i telegratów Jana Surowieckiego do 
Białej, Gustawa Bonna ao Brzeżan i Błażeja Do- 
browolskiego do Husiatyna, pozostawiając resztę w 
dotychszasowych miejscach służbowych 

Przeniesienia Lwowski wyższy sąd krajowy 
przeniósł kaneelistę sądu powiatowego w Starejseli 
dla prowadzenia ksiąg grnntowych, Waleryana Za 
jączkowskiego, na własną prośbę na posadę kance- 
listy dla prowadzeuia ksiąg gruntowych przy sądzie 
powiatowym w Stryju, i zmianowa? kaneelistami 
sądów powiatowych: kancelistę sądu obwodowego 
w Tarnopolu, Leona Bednawskiego, dla Brodów ; 
rachuukowego podoficera 7 pułku ułanów, Antonie- 
go Sajewieza, dla Doliny; rachunkowego podoficera 
30 pułku piechoty, Alojzego Jurkiewicza, dla Uhno- 
wa; Sierżanta przy oddziale sanitarnym, Michała 
Nawrockiego, dla Kut; sie.żania 10 pułku pecho- 
ty, Edwarda Weissa, dla Załoziec; i avstemizowa- 
nego dyetaryusza tabuli krajowej we Lwowie, Jana 
Rozborskiege, dla Sądowej Wiszni; tudzież zamie- 
aował kaneelistami dla prowadzenia ksiąg grunto- 
wych: kancelistę sądn powiatowego w Kntach, Teo- 
tila Osieekiego dla Kut; kancelistę sadu powiato- 
wegn w Kopyczyńcach dla prowadzenia ksiąg 
gruntowych, Pawła Okońskiego, dla sądu obwodo 
wego w Złoczowie; rachnnkowego podeficera 10 
pułku piechoty Edwarda Truczkę, dla sądu powia- 
t+wego-w Starejaoli ,-1-aystemizcwanych dyetaryu- 
szów tabuli krajowej we Lwowie: Piotra Szmigiel 
skiego dla Podbuża, Władysława Vö ósa dla Oleska, 
Teofil» Hryniszika dla Kopyczyniec i Józefa Wo- 
lańskiego dla Lubaczowa. 


B 
Składki. W Administracyi N. Reformy złożyła 
na stypendyum dla Polek imienia Kraszewskiego p. 
Jadwiga B. 2 złr. 
Dia rodziny Pilcha złożono: K. Nycz, Wanda 
Machnirka, N. N., J. B., M. Trzeciak, Z. Mack 
po 1 złr., A. M. 2 złr., z Krzeszowic 3 złr. 60 ct. 


Repertoar teatru krakowskiego. 


W piątek 6 styczuia: Po południn: „Twardo- 
wski na Krzemionkach“, czarodziejska krotochwila 
w 5 aktach ze śpiewami J. N. Kamińskiego. 

Wieczorem : „Hrabina Sara", dramat w 5 aktach 
Jerzego Ohnel'a. O w pół do jedenastej — druga 
reduta. 3 | 

W sobotę 7 stycznia: po raz pierwszy: „Moja 
gospodyni”, (ma gouvenanłe) komedya w 3 aktach 
Aleksandra Biasona. X 

W niedzielę 8 stycznia: Po poładniu j „Twar 
dowski ua Krzemionkach“, krotochwila ze śpiewami 
i tańcami w 5 aktach J. N Kamińskiego. ZP: 

Wiećz»rem : po raz 6-ty: „Kazimierz Wielki i 
Esterka“, dramat w 5 aktach na tl historycznem 
napisany przez Stanisława Kozłowskiego. 

We wtorek 10 stycznia: po raz drogi: „Mo- 
ja gospodyni“, (Aa gouvernante) komedya w 3 
aktach Aleksandra Bissona. 
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+ Koncert Alfreda Griinfalda. Alfred 
łu j plej ,stów-wirtuozów 
Gritofeld należy do tej plejady artystów-wir À 
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NOWA REFORMA. 


którzy przebiegając z miasta do miasta, wszędzie 
budza najwyższe zainteresowanie. Nie pierwszy raz 
wirtuoz ten gości w Krakowie a zawsze znajduje 
dość szczupłą garstkę chętnych słuchaczy. Garstka 
ta nawet stopniowo maleje, a przyczyną sam koncer- 
tant, który w mniemaniu, iż publiczn ść równie mu 
będzie życzliwą i względną jak dawniej, obciąża 
swój program koncertowy kompezycyami z wielu 
względów dla miej za poważnemi. Grinfeld za- 
wdzięcza swą sławę i powodzenie zaangażowaniu 
do teatru Karola w Wiedniu w roku 1877, gdzie 
podówczas zachodziła potrzeba odegrauia na scenie 
kilku utworów muzycznych. Tu też podbił on Wie- 
deńczyków swojami parafrazami walców Strausso- 
wskich 1 t. p. Eutuzyazm był uw'esłychany, 8 mu- 
zykowi i szluka nemałe zawdzięczała p wodzenie. 
Odtąd stał się ulubieńcem Wiednia, a w krótkim 
czasie i gdzięindziej zdobył uznanie, 

Niezwykła lekkość i swoboda, wyzyskiwanie po 
wierzehownych effektów, zarazem łatwość pokony wa- 
nia olbrzymich trudności, Wiegłość w oktawach i 
niezrównane staccato — to właściwe zalety jego 
gry. W utworach zatem, gdzie techniczna strona 
przeważa, lub też gdzie melodya niczem nie zamącona. 
swobndnie sobie płynie, tam Griofeld zawsze zwy- 
cięsko wychodzi; gdzie jedu:k duchem głębiej 
wglądnąć potrzeba, aby odzwierciedl-6 nieprzejrzane 
głębie ntworów Bacha i Beethovena — zamarzyć 
z Schumanem lub zatęsknić z Chopinem, tam poka- 
zuje się cała płytkość i powierzchowność odczuwa” 
nia, a uawet pewien brak spokoju w grze obok 
chęci jak najprędszeg» ukończenia utworu. + 

Z wczorajszego programu wyszy też znakomicie 
z pod pal-ów koncertanta utwory: Szuberta „Im- 
promptu“, Brahmsa „Rapsodi»*, Rubinsteina „Se- 
renada“, nie mówiąc już n własnych kompozycyach 
konrertanta milutkim „Menuecie* i „Tańcach wę- 
gierskich*, w których podnieść trzeba niezrównane 
niśladowanie eymbałków tak nieodzownych w każ- 
dej węgierskiej muzyce. Nadprogramowa trasnkryp- 
eya na tematy Fausta, Gounoda wyszła w grze bez 
zarzutu. Beethoven jednak, Chopin i Schumann słu- 
żyli kopcertantowi tylko za decorum. 

Wiktor Barabasz. 
+" Gwiazdka Cieszyńska, wydawana 
dotychczas przez p. Stalmacha. przeszła z Nowym 
Rokiem w ręce duchowieństwa katolickiego i pod 
nową redakeyą nadal wychodzić będzie. 

Bibliografia. (His orya literatury). 

— Oreizenach W. (prof. Uniw. Jagiell.): 
Der dlteste Faustprolog. Krakau, 1887. 

— Dubiecki Maryan: Historya literatury pol- 
skiej, na tle dziejów narodu skreślona. (Zeszyt pier- 
wszy). Warszawa, 1838. 

— Hordyński Z: Lata szkolne K. Brodziń- 
skiego. (Kwartalnik hist). Lwów, 1887. 

Kawczyński M. dr: Porównawcze badania 
nad rytmem i rymami, (Pamiętnik Akad. Umiejęt.). 
Kraków, 1887. 

— Leist A.: Literatura crmiańska, (Ateneum 
grudzień). Warszawa, 1887), 

— Polkowski Ignasy ks: Dwieście najstar- 
szych inkunabudów z bibl. kapitulnej krak 1462 
do 1500. Kraków, 1887. 

Spasowicz Włodzimierz: Mickiewicz i 
Puszkin przed pomnikiem Piotra Wielkiego. Dwa 
odczyty. Lwów, 1887. 

Święcieki J. A.: Alfred Tennyson, study- 
um literackie. Warszawa, 1887, 

— Tenże: Najzaskomitsi kcmedopisarze hisz- 
pańscy. Warszawa, 1887. 


Dział ekonomiczny. 


Kolej lokalna z Jasła ku Dembicy. Przy rewi- 
zyt trasy tej linii, na którą ma wstępną koncesyę 
ks Enst, Sanguszko i spółka. przyznano wpra- 
wdzie powszechnie, iż linia ta jest pożądaną i ła- 
twą do wykonania, ale tak reprezentant Wydziałn 
krajowego, jak i reprezentant krakowskiej Izby 
handlowo-przemysłowej zwrócili na to uwagę, iż 
ruch handlowy w owej okclcy skłania się ku za- 
chodowi, 8 nia ku wschodowi, że przeto kierunek 
z Pilzna należy nadać linii na lewym brzegu Wi- 
słoki ku Tarnowowi, a nie na prawym brzegu ku 
Dembicy. 

Równoeześnie podniesiono z naciskiem p trzebę 
przydłużenia projektow.nej linii z Jasła przez Du- 
klę do jakiego dogodnego punktu kolei węgiersko- 
galicyjskiej po stronie węgierskiej. 

Bank krajowy. IV losowanie 5 pre. obligacyj 
komunaloy.h I emisyi dnia 2 styczni: 1888, 

S-rya A) na 100 złr Nra: 22, 41, 54, 108, 
350, 892, 403, 422, 430, 431, 522, 52%, 584, 
612, 665, 696, 704, 750, 764, 824, 838, 934, 
1.084, 1.086, 1071, 1.092, 1.126, 1.151, 1213, 
1.244, 1.279, 1352. 

Serya B) na 1.000 złr. Nra: 24, 183, 191, 
214, 220, 276, 342, 368, 402, 459, 463, 507. 
514, 517, 545, 577. 

Serya C) na 5.000 złr. Nra: 2, 48, Obligacye 
wylo-owane płatne są 1 kwietnia 1888. 

Nafta kaukaska. Paryski dom  Rotschildów 
utworzył wielkie konsvreynm dla eksploatowania 
nafty kaukaskiej. Na czele kensorcyum stoi tyiko 
nominalnie Rosyanin nazwiskiem Ilimow. Głównem 


pamana 


A płacą żądają 


Obligacye Indemnizacyjne. 


zadaniem spółki eksploatującej jest ułożenie rur 
pomiędzy Baku a portem Batum nad Czarnem mo- 
rzem. Rząd rosyjski obieseał spółce rozmaite uła- 
twienia. 


Targ na Kleparzu. (Spr. Now. Ref.). Kraków, 
dn. 3 stycznia. 


Płacono za 100 kilogr. netto : od do 
Pszenica . 09. a: R:— 730 
Żyto 540 575 
Jęczmień . 525 615 
Owies 475 5— 
Groch paz 1050 
Tatarka —%, Gb 
Proso . = 1650 
Fasola B 10: 
JACY 6 0 Jo 9 «ac 11:— 13— 
Ziemniaki (hektolitr) . 180 3— 
SIANON. NO W. —— ga 
Kouiczyna na paszę ATE 2 
Słoma 4 1216 4 ———  2%0 
Koniczyna nasienie tak białej jak czer. 30—  40—— 
Jaja (za kopę) . 180 2?— 
Masło (za garniec) ; 450 5— 
Spirytus na 95 stopni Tralesa hekt. —*— 49— 
Okowita „ 80 , M aC 


Na targowicach wiedeńskich w tygodniu ubie- 
głym było: 2785 sztuk bydła rogatego po 36 do 
60 złr. za cetn. metr.; 3510 sztuk cieląt zabitych 
po 36 do 56 cetn. za kil. i 3 żywych po 37 
do 00 cetn ; 487 owiec zakitych po 28 do 38 
ceto, za kilgr. i 1541 żywych po 18do 21 złr. za 
parę; wreszcie 2190 sztuk świń zabitych po 40 do 
50 cetn. i 12.204 żywych po 25 do 46 cetn. za 
kilo bez podatku konsumcyjnego. 

Wiedeński targ bydła rogatego. Wiedeń. d. 2 
stycznia. Na targowicę przypędzono ogółem 2665 
sztuk. Przebieg targu był ożywiony. 

Płaconc za galicyjskie woły opasowe (dostarczono 
575 sztuk) po 52 do 58 złr. za cetnar metryczny. 
wyjątkawo dobre do 61 złr., za węgierskie (dostar 
czono 648 sztuk) po 48 de 60 złr., wyjątkowo do- 
bre da 67 złr, niemieszie woły od 52 do 62 złr.; 
wyjątkowo 63 złr., galisyjekie woły z paszy vo 45 
do 52 złr. » Á , 

Targ nierogacizny. Wiedeń, dnia 3 stycznia. 
Na dzisiejszy targ dostarczono ogółem 8 491 sztuk 
nierogacizny, w tem z Galicyi i Bnkowiny 4514 
sztuk, z Węgier 3237 sztuk. — Targ był ożywio- 
ny, ceny miały teudencyę do zwyżki. 

Płacono za towar wyborewy po 45 do 46 ct, 
wyjątkowo po 44 et, za towar średni po 40 do 41 
ct, za lekki po 37 do 41 c$., za prosiaki po 28 
do 37 ct. za kilogram żywej wagi bez podatku x01- 
sumeyjnego. 


Spostrzeżenia meteorologiczne 
(podług Obserwatoryum krakowskiego). 
Kraków, dnia 5 stycznia. 
| wczoraj dziś 
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—_ Tenperatuta 290 2 —350.7 —1809 
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Telegramy „Nowej Reformy‘; 


(Prywaine.) 


Wiedeń, 5 stycznia. Stowarzyszenia rosyjskich 
studeutów za granicą protestują przeciwko za- 
mknięciu rosyjskich wyższych zakładów nauko- 
wych. 

Buda-Peszt, 5 stycznia. Budnpest 
twierdza, że żadne porozumienia I u 
Bułgaryi nie odbywaja się R. 

Berlin, 5 stycznia. Z powodu uroczy boa 
sięcioletniego istnienia partyi soeyalno-chrześciaa- 
skiej w Berlinie, pastor Seydel! w przemowie Swej 
nazwał Bismarka tajnym członkiem tej party . 

Rzym, 5 stycznia. Riforma wohec enuncyacj! 
papieża oświadcza, że 
swej polityki względem Watykanu. 

Londyn, 5 stycznia. W Bolton, 1 
mieśee w hrabstwie Lancaster spalił się do Szcz 
tu teatr wkrótce po skończonem przedstawieni 


(Z biura korespondencyjnego.) 
i d 
ruck, 5 stycznia. Podczas rozprawy Na 
m do ustawy sanitarnej 1 nad utworze- 
niem krajowego fuuduszu pensyjnego dla leka- 


rzy gminnych Sejm wszystkiemi głosami przeciw | derlage. Wien, l. Wildpretmarkt. 5. 


głosom stronnictwa niemieeko-liberalnego przyjął 
wniosek p. Kathreina, aby nie przystępować do 
rozprawy szczegółowej nad tym projektem, ale 


Obligacye pierwszeństwa kolel. 


do funduszu pensyjnego w stowarzyszeniu leka- 
rzy przyczyniać się stałym zasiłkiem, wreszcie, 
aby wydziałowi krajowemu polecić ułożenie szcze- 
gólów dotyczącego projektu. 

Po tej uchwale i po przyjęciu budżetu krajo- 
wego zamknięto Sejm trzykrotnym okrzykiem na 
cześć cesarza. 

Rzym, 5 stycznia. Dzisiejsza Riforma prostu- 
jąc błędne wiadomości i sądy dzienników twier- 
dzi, że Watykan nie mógł nigdy odrzucać oso- 
bistych propozycyj rządu włoskiego, bo mu ni- 
gdy żadnych propozycyj nie robiono. Król nie 
miał nigdy innej polityki, jak tylko politykę swe- 
go rządu. Obecne stosunki między Włochami a 
Watykanem odpowiadają w zupełności interesom 
Włoch oraz interesom kościoła. Kiedy list papieża 
do kardynała Rampollego był gotowy, a w Wa- 
tykanie przygotowano notę okólną Rampollego do 
nuncyatur papieskich, wtedy starał się Watykan 
od Włoch nzyskać jakie koncesye, aby nietylko 
zdobyć materyalne korzyści, ale znaleźć sposo- 
bność dogodną do ogłoszenia, że Włochy się u- 
pokarzają. Atoli rząd włoski nie dał się zawikłać 
tej intrydze. Rząd włoski ani chciał, ani zechce 
w przyszłości zmieniać politykę względem Waty- 
kanu, która na tem polega, by Watykanowi zo- 
stawić jak najdalej sięgającą duchowną swobodę, 
iak tego teraźniejszy jubileusz papieski dowodzi, 
a równocześnie stać ustawicznie na straży praw 
królestwa włoskiego. 

Paryż, 5 stycznia. Dymisya ministra marynar- 
ki jest stanowczą. Powszechnie twierdzą tu, że 
następcą jego będzie kontr-admirał Gervais, a 
zaprzeczają pogłosce o ustąpieniu ministra wojny. 


A A 


Kursa telegraficzne. 
DM męgiołżtdzio wiodonskieoj 


dnia 5 stycznia 1887. 


Zjednoczony dług w papierach 
Zjednoczony dług w srebrze 
Austryacka renta złota . : 
50/, anstryacka renta (marcowa) . 
Akcye banku austro-węgierskiego 
Akcye kredytowe . . . . . 
Londyn AA raf 
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20-to frankówki za sztukę . 
Dukaty austryackie . . . . . . 
Banknoty banku niemiec. za 100 m. 


Odpowiedzialny Redaktor : 
Tadeusz Smarzewski. 
Wydawca: Dr. Lesław Borońskti. 
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Rubryka „Nadesłane* nie pochodzi od Redak- 


cyl, która też żadnej ozpowiedzialności za nią 
nie przyjmuje 


NADESŁANE. 


Z powodu fałszywie rozsiewanych wieści. ja- 
kobym zamierzał opuścić Kraków, a nawet, że 
już wyjechałem do Gracu, poczuwam się do obo- 
wiązku doniesienia na tej drodze wszystkim inte- 
resowanym, że nie mam zupełnie zamiaru od- 
dałać się z Krakowa i ordynuję jak dawniej od 
9—1 i od 3—5. (43 1-10) 

Dr. Goebel, 
Docent dentystyki w Uniw. Jagiell. 

Plac WW. Świętych, Nr. 10, I piętro. 
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NADESŁANE. a 


Krtań i płuca przed chorobą ustrzedz jest o- 
bowiązkiem wszystkich tych, którzy w dżdżystej po- 
rze roku pracować ',mnszą. Przez używanie Sodeń- 


er Corr. po-|Skich mineralnych pastylek, które są także po- 
kłady co doj mocne przy z-padłym już katarze, ochronę znajdu- 


jemy! Proszę z*aważyć następujące pismo z marca 
r. z: Bardzo Szanowny Panie! Ponieważ zapadłem 
znowu na katar krtsniowy, muszę pro-ić Pana o -4 
pudełka Sodeńskich mineralnych pastylek, oka- 
zły się bowiem pastylki te, przy mej pierwszej 
chorobie doskonałemi tak dalece, że w kilku dniach 


Włochy nigdy nie zmienią zdrów byłem. Przy tej wilgotnej atmosferze dosta- 


ł'm znowu tego kataru, a ponieważ na wolnem po- 


fabrycznem wietrza przebywać wiele muszę proszę więc o przy- 
szczę: |Słanie za pobraniem. Z uszanowaniem Gorus, — 
u. | Państwo Kochanowice. 


Pastylki te, któro na podstawie prób naukowych 
jako tego rodzaju najlepszy i najlepiej działający 
środek uznane zostały i polecone są we wszystkich 
apt kach pe 66 ct. pudełko. 

Główny skład: K k. Hof. Mineralwasser Nie- 
2248 


Akcye bankowe. 
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À OOOO. Nakład WYDAWNICTWO GEBETHNERA i WOLFFA _ | 28 lat 
Przeciw odmrozeniu 7.000 egz. najstarsza i najbardziej rozpowszechniona polska illustracya istnienia. 
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BALSAM Dra DEVERGIE 


usuwa tak świeże jako też zadawnione 
odmrożenia i ztąd powstałe rany. Użyty 
według przepisu zabliźnia rany, swędze: 
nie ustępuje i szerwoność znika. 
Cena flaszeczki z episem 35 centów. 
Główny skład w aptece pod białym orłem 
A. Siedleckiego w Krakowie. 36 1 3 
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Uwaga 


Niżej podpisana, utrzymująca sprzedaż cygar 
krajowych oraz cygar Hawanna, tytoniu, taba- 
ki, stempli i weksli stemplowych, tudzież marek 
listowych przy uliey Floryański«j, już przeszło 
od 30 lat z zadowoleniem Szan. Publiczności, 
przeniosła tę sprzedaż itak zwaną e. k. trańikę) 
z dniem I stycznia 1588 r. do handlu korzen- 
nego Wgo pana lana Jagusińskiego, pod Nr. 
20. przy uliey Fioryańskiej, tuż obok c. k kan- 
toru loteryi liczbowej, Polecająe się nadal ła- 
skawym względom Szan. Publicznośsi starać się 
będę o dobór i suche cygara. 316 

Antonina Bredowa. 


Dzierżawa Restauracji. 


TYGODNIK ILUSTROWANY 


daje tygodniowo cztery arkusze drukn i zawiera 
Artykuły wstępne w kwestyach społecznych. 
Powieści, nowele, fejletony najpierwszych pisarzy polskich. 
Literatura, utwory poetyczne, historya, kroniki naukowe. 
Teatr, muzyka, sztuka. 

Przeglądy polityczne, przeglądy piśmiennicze kroniki tygodniowe, fejletony pro- 
wincyonalne, korespondenecye ze stolie europejskich. 
HAlustracya chwili bieżącej. 
Współpracownictwo wszystkich artystów polskich i wielu zagranicznych. 
Duwa bezpłatne dodatki powieściowe. 

Szachy, Rebusy, Grafologia, Odpowiedzi od Redakcyi, Bibliografia polska. 
PREMIUM BFZPŁAWNE 
reprodukeya drzeworytnicza utworu Jana Matejki „Dziewica Orleańska“. 


Najznakomitsze utwory literatury polskiej dla prenumeratorów Tygodnika po zniżonej 
cenie (wyszczególnienie w prospekcie). 

J. I. Kraszewskiego „Wizernnki królów i książąt polskich", wy- 
chodzić będą zeszytami przy „Lygodniku ilustrowany“, w przepysznem wydaniu, z iieznemi 
ilustracyami. 


OQGQCGCGCO 


Ceny „Tygodnika ilustrowanego*': 


w Krukow e: z przesyłką w całem państwie austr.: 


pm tm 2 karecyipyni kwartalnie 3 złr. 30 ent. | kwartalnie . 4 złr. 
ntyczno - wodnym w - a . . e a 
RED Liori na Szławki aua: AKUT põłroeznie 6 złr. 60 ent. | półrocznie . „8 alr, 

rocznie 13 złr. 20 cent. | rocznie . 16 złr. 


w sezonie 1888 r. przez o'warcie stacyi 
kolei dla gości kuracyjnych i turystów 
będzie znacznie przystępniejszym , jest 
miejs owa do tegoż Zakładu należąca, 
pod dozorem lekarskim zostająca 


Sklad główny i ekspedycya w księgarni 
G. Giebethnera i Spółki w Krakowie. 215755 


Restauracya zakladowa „ję. WERE A 0 o O 
z użyciem większej części inwentarza , Z 4 3 pa £ Ę =" M 4 
zakupnem zapasów piwnicznych i reszty h Min. Fin. Dep. Handlu i Przemysłu St. Petersb. Nr. 1360. r 
inwentarza od 1 kwietnia 1888 i Wiedeń Nr. 4932. Buda Peszt Nr. 1528. | 
(eweutu:lnie wcześniej) do wydz erżawie- j 
aja iafoktanoaz aah. roje ola, ga- Broszurka w języku —. EPT Gwarancya długole- 
opatrzene dowodami wieku, religii, , im i i "CE > 7 M (PEZ i j 
wolnego lub nie, dotychezasowego zatru- polskim l kim wysy G: AK i WNE W „elo i na do 
dnienia, odpowiedniego funduszu obroto- ła się bezpłatnie. LL R OS wiadczeniac 


wego (oraz na kaucpą w wysokości re- 
cznego czynszu), zdrowia i znajomości 
języka polskiego i niemieckiego najdalej 
do końca stycznia 1888 r. de Zarządu 
dóbr i Zakładu kąpielowego hr. Filipa 
Sai-t-Genols w Jaworzu (Ernsdorf) przy 
Bielsku (Szląsk austr.) wnieść z oświad- 
czeniem, czy w danym razie gotowi są do 
osobistego przedstawienia się. 37 14 


R nnn 
Uczeń zamiejscowy 


lat najwyżej 15, z ukończoną szkołą wy- 
działową lub odpowiednią klasą gimna- 
zyalną, moralnie wychowany, znajdzie 


v 


zaraz pomieszezenie w handlu 


Stanisława Feintucha 
w Krakowie. Rynek. 6. 4012 


Cukiernia Józefa A. Letschera 


ul. Szczepańska, naprzeciw teatru, 
poszukuje 
dwoch chło pcóoOw 
zamiejscowych , z dobrego domu i przyjemnej 
powierzchownośei, ktorzy I lub II k!asę gimna- 
zyalną ukończyli. 4413 


(a A GA OAI RCA GA | => 
SYRU 


wapniowo-żelazowy 


„EXSICCATOR“ 


osusza wilgoć w starych domach, zabezpiecza nowe od tejże. niszczy 

grzybek drzewny, zabezpiecza od gnicia wszystko co z drzewa. Desinfek- 

tuje stajni-, obory i t. p., zapobiega zarazie na bydło, zastęru.e olejną 
farbę w wszelkich kolorach i tańszy od tejże o 50 procent 


Inżynier-technolog Gustaw Ritter. 
Warszawa. Królewska, 39. 


Telegramy: Ritter, Warszawa. 


1944 42 0 
(UJ 8. | 
hal Js 
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E E EMmEZSIEĄ ‘apy Kweba | 


A 


Ważne dla malarzy, rzeżbinrzy, amatorów i zb eraczy przeszłości. 


MATERYALŁY HISTORYCZNE 


rysowane i zbierane w krajn i zagranicą, wydawane sposobem autograficznym 
„staraniem i nakładem Władysława Bartynowskiego w Krakowie 1537. 
Sześć zeszytów (72 tablic, po 12 w zeszycie) jest do odbioru przygotowanych. 
Przy odbiorze lgo zeszytu płaci się 6 złr, a z kartonem 7 złr. Następne wypadną po 3 złe 
lub po 3 złr. 5! e. z kartonem. — Ostatni zeszyt wraz z tek tein objaśniaja<ym iloręezony 
zostanie prenumerator m bezpłatnie. Wszystkich zeszytów będzie prawdopodobnie 10 do 12 
Prenumeratę przyjmuje księgarnia D. E. Friedieina w Krakowie i podpisany wydawew 
Odbierając po jednym zeszycie płacić można miesięcznie. 
Lista prenumeratorów przy ostatnim zeszycie wydrukowana bę lie. 
Nabyć można również i w drodze zwniany Pożądane sa dawne książki z XW 
do XVIII w., monety, medale, ryciny i autografy z dawniejszych czasów. 
Pojedyneze rzadkie dzieła i monety nabywają się za gotówkę. — Większe zbiory 
rzyjmuje się w komis. i 
Powyżej wymienione przedmioty są zawszejdo wyboru i nabycia u podpisanego. 
Na żądanie przesyłają się drukowane katalowi. z8U%WG 
Władysław Bartynowski w Krakowie. Rynek, Nr. 7, II piętro. 


Wydawnictwo rozpoczęte. 


Garnuszki z żelaznej blachy, emaliowane, na 
"a litra, ładnie emal., z dowolnemi napisami 
imion po 70 eentów. 

Maszynki uniwersalne do tarcia złz. 2:50 

3 do bicia piany zadziwiająco 
szybko na piacę z Z jaj 85 et, z 4 jaj złr. 1:40 
z 2 do 6 jaj złr. 1:80, z 8 do 10 jaj złr. 3:— 

Wagi stojące sprężynowe, na 10 kilo złr. 5 — 

Noże stołowe, kuchenne i wszelkie nożownieze 
wyroby w jak n=jwiększym wyborze. 

Łyżki, łyżeczki, noże i inne wyroby z metalu | 
alpaka lub chińskiego srebr». 2217 7 18 

Przybory piłeczkowe kompletne. 


6 aptekarza 4 
i : e 
Henryka Blumenfelda 4 POCO Eg CIEBEEEKIIZZZEZZZZKE 
we Lwowie. w w SEE T sarei (© 
Syrup ten, łatwo asymulujący się z £ m = z PES = > gatie F sj 
i krwia, est wypróbowanym środkiem dla ĵi [=m 8 = = SWE" S Fada., © 
8 osób cierpiących na piersi, tuberkuły, w ( ad =; 2N aa Ri] e EA E EET E 
ehronieznych katatach płne, w niedokre- € m 3 Egaz s3 Z g 3 z RE Bags B m 
wności i w szkrofułach. Po chorobach <L e wS = gz w z z ESR: KIE SE g 
wycieńczających syrup ten również przy- z] =æ 0 omm + e ER a, = > È = = ETE = f) 
i zbawie i 2 C2E= z = AR z= ZSS Z Z 
E 21. omgi C N > g P g © Teki IPCEM ZS „SE SĘ (J 
. je CJE" — G = PAGE" 2 
„4 si zajączek PALI UE ZEE KF EBONECEEEMIE » 
Główny skład w aptece p. „złotym słoniem w © ź Q — s 2-2 EAC ACE a w 
= zh U e37, 8 = a ga © ra 
Henryka Blumenfelda we Lwowie. £ c= Zo sjaj Boża Tadei.-26 " 
Na żądanie wysyła apteka Henryka Blu- m PX- x S ž AB 2 C M Z Sa ag Bg SPIE 
menfelda we Lwowie dokładny opis tego | == m- = S ER- EA) O E eae aR SA aa $ t 
znakomitego środka, oraz wykaz świa- m pad ź *-, E Z IB ET M2 Ee „Sał "8 M 
dectw o skuteczności tegoż. 1825 6 0 4 k $ = = Ba = z > > 54 GZ 2 SAB LE S M 
© ` sa T OS 8 E ESCZ-R MPC" 
B= Mai OB"PO OPON R=$ » CKSEEJEJE © Saa o F Dreo T Z 
— RI" H 5.5 3 Fzazęeca 
: |. © JĄ] ao d SĘ EEEE PETE EIECESAJEJ Q 
A DD Zsa a wisi wia. FRZ 
$> «w. b BE E7*8 n S3EZzzEfTiiszso (U 
LJ = Ż-mas z a 8 m$ > da Sz => © 
r} w L = FB AÓLÓOŁCJWZĘ 2 U 
7 handel żelazny e N 3438 ZR e 
Kraków, Sukiennice „| AJRSGQGQGQOBDOOOOODQOO0O0OOOO0O0O0G000CK 
poleca PERO IE EO a 
s : i 
| ii DROGUEEY A 
Lyżzwy|: BOCU ) ; 
DNC tropene r 25|? J. NWVIŚNIEWYSIKICĘEO | 
" z doskonałej stali złr. 4— 
. niklowane F złr 5:— magistra farmacyi i 
Ei » damskie z rowkami "i: 4 T w Krakowie, ulica Stradom, M 
s 4 niklow. złr. 3:5 
„Merkur“. system również "doskonały alr. 4 — poleca 2273 5 0 5 
ki całe niklowane . złr. 10:— po cenach fabrycznych a 
l p i 1 sgr. 1: à , . . fi . ; 
PRAW przodzie ae 150 wszelkie towary apteczne, środki uniwersalne, środki kosmetyczne tak krajowe H 
jako też zagraniczne, najlepsze perfumy, mydła. Giówny skład Cognaku, Ru- ¥ 


mu Jamaiki, herbaty chińskiej, oraz wszelkich bandaży, aparatów, instrumen- 
tów, opatrunków chirurgicznych i skład wód mineralnych. 
JAG Zamówienia uskuteeznia się odwrotną pocztą. TĘ 


Dh fl FR Trf io zE M "R" TfhrrfRTE TO GE" Ta r R" bra e i aele 


IDODOODOOOODOOGJ 
SELLER i MENASCHE 
Konsolki z płytami marmurowemi i t. p. 
Wielki sklad listew do ram w różnych deseniach. ; 


w Krakowie, przy uliey Grodzkiej, L. 71, 
DOOOOODOOOOOOCCJ 


m) 


Stare, sławne, prawdziwe 


Krople żołądkowe $. Jakóba 


Bosych mnichów. 


polecają swój bogato zaopatrzony 


Skład Szkła Krajowego 1 belojjski600 
= LUSTER 


Do zupełnego i pewnego wyle- 
czenia cierpień żoładka i nerwów, 
nawet takich, na które wszystkie 
inne dotąd używane środki nie skutkowały, 
szczególnie katarów żołądka, kurezów, kolki, 
bieia serca. bólu głowy itp., po cenie 60 et. 
za mniejszą flaszzę, a złr. [20 za większą 

Do nabysia w Krakowie w aptekach: W. 
Redyka, Ernesta Stoekmara, Piotra Krokie- 
wicza, J. Trauczvńskiego , Konstantego Wi- 
szniewskiego; w Tarnowie u M. Adlera i R. 
Kijasa. 2190 2 26 


r luksy 


obrzmienia i wrzody z ze; sutych 
z bów pochod/ące usuwają najsku= | 
teczniej Ziółka antifluksyowe aptekarza Henryka | 


Blumenfelda we Lwowie. Cena 30 ct. 1818 20 


Z drukarni Związkowej w Krakowie. 


NOWA REFORMA. 


LYZWY 


patentowe, różnych systemów, angielskie 
holenderskie, oraz prawdziwe 


„„KLalifazz* 


na każdą miarę stopy, również wszelkie 
przybory do ślizgania w wielkim wyborze 
najtaniej w handlu pod firmą 


ANDRZEJ SCHULTZ 


Kraków, Rynek, 32. 161520 


SKŁAD FORTEPIANÓW 

B. GABRYELSKIEJ 
2406 Kraków, Krzysztofory, 6 10 

Qtynek, róg ul. Szczepańskiej) 
sprzedaje wszystkie for- 
tepiany i pianina z 5 
Jeinią gwar-neyą zago- 

tówkę lub na raty. 
Wymieniony skład 
posiada wyigezng w Ga- 
heyi zachodniej Filię 
fortepianów fabryki lip 
a! iej „Jutlus Błithner*. 

Ceny fabryczne. 


Konkurs 


który rozpisuje niniejszem Rada nad- 
zorcza „Spółki tkackiej w Krośnie, to- 
warzystwa zarejestrowanego z poręką 
dwukrotnego udziału“ na posadę jednego 
ż trzech dyrektorów tejże spółki. Ubie- 
eaé się o nią mogą tylko tacy kandy- 
daci, którzy posiadają zawodową kwali- 
fikaeyę w zakresie tkactwa, fabrycznego 
blóchu i apretury płócien, są już człon: 
kami Spółki lub oświadezą na piśmie 
gotowość przystąpienia do niej. Sposób 
i wysokość wynagrodzonia zależą od n- 
mowy z Radą nadzorczą. Poda ia należy 
wnieść najdalej dnia 31 stycznia 1888 
r. na ręce prezesa JW. Augusta Goray 
skiego w Moderówce. 
Krosno, 12 grudnia 18387 r. 
2805 2 3 Za prezesa 
Jan Trzecieski w. r 


w największym wyberze, z najpierwszych fabryk, 


po umiarkowanych cenach 
poleca bandel 


H. Kretschmer 


w Erakowie 22051 IX 
Róg rynku i ulicy Szewsk ej. L. 2. 


o „W 
Wiesbadeńskie 


| 
| MDL SPŁUDLOWA 


sporządzane pod kontrolą 
rządową miasta Wiesłrmiem 
i byrekcyi leczniczej. 


Wiesbadenskia to mydło sprudlowe, któ- 
re z zgęszczonych Składników gorących 
żróleł uzyskiwane i z najprzedniejszemi 
toaletowemi materyałumi sporządzane by- 
wa, jest wolne od kazdej ostrości u z nad- 
zwyczajnem leczniczem działaniem, wszy- 
stkie bowiem składniki tegoż sprudla 
wprost w ciało przez skórę wprowadza. 
/drowym . jako najlepszy środek do kon 
serwowania ciała i jako $rodek ochronny 
przeciw wszelkim wyrzutom skórnym do 
polecenia, powinien zatem w każdej toa- 
lecie tak do osłych jak i dzieci się znaj- 
dować. 2084 35 

Cena za sztukę 50 centów. 
Przesyłka przez 


Wiesbadener Brunnen-Comptoir, 


Wiesbaden, 


Jedyny główny skład dla Austro-Węgier 
w aptece ©. Brady w Kromieryżu /Mor.- 
wa). Prawdziwe do nabycia ta-że w ap- 
toce „poł Barankiem" W. Redyka w Kra- 
kowie i w aptece Henryka Elumenfelda 
we Lwowie. 


Bardzo waże dla Pań! 


Nauki kroju sukien 
damskich, 


opartej na gruntowne podstawie rysunków, oraz 
robienia wszelsich ubiorów damskich i d-iegin- 
nych udziela egzawinowana w tym fichu w Wie 
dniu nawzycielka py atna p. Marya Kor- 
sidem, w koncesyonowanym Zakładzie Nau- 
kowym p'zy ulicy Św. Gertrudy, Nr. 9, obok 
hotelu „Kluin”, gdzie też listę osób tutejszych, 
już wyuczonych i mogących poświadczyć o do- 
broci nauki, przeglądać można. — (płata wy- 
nosi za kompletne wyuwzenie kroju podług bardzo 
praktycznej metody (pod gwariucyą) 10 zir 
Kualety w Zakładzie powyższym podług 
wszelkich żurnali sporządzane, Wwyszezególniają 
się, przy mierngeh cenach, umiejętne, dokta- 
dnem i gu-townem wykonaniem. 1995 6 12 


WWieśŚ 
obejmująca 800 morgów obszaru, w dv- 
brej ziemi, 2 mile od stacyi kolei w De- 
bicy, z powodu interesów familijnych 

zaraz do sprzedania. 
Bliższ j wiadomości udzieli WE. B. B. 
poste restante Debica. 2275 3 10 


Kaniydat notaryalny 


znajdzie zaraz umieszczenie w biarze 


notaryalnem w Bieczu. 
«509 2 2 


Osoba 


młoda, inteligentna . poszukuje umieszczenia do 
towarzystwa lub wyręczania w gospodarstw'e 
pani domu, albo jako nauczycielka do. młod- 
szych dzieci. Oferty prosi łaskawie składać w 
Admin. „N. Reformy” rod lit J. vy. S. 
2623 


MLA 5£CO 


doskonałe kuchennc po > złr., mie- 
solone, deserowe po 5 złr. 50 cnt. 
w 5-kil. paczkach z opikowanien i franco 
rozsyła Zarząd dóbr Nowe Sioło pod 

Stryjem. 1791 24 24 


| Kraków, € Stycznia 1888. |. 
F A aaa e 


G zir. Nowość ! k 


Podziwienia godna! 


6 zir. The Flora 6 AS 


najtańsza , najpraktyczniejsza i dobrze idąca angielską 
maszyna do szycia 
szyje wszystkie materye od najeienszego chitoun do naj- 
grubszego sukna. Zapewnienie * ajdokładniejszego działania. 
Cena z przyborami: 6 igieł, koneweczka, śruby, obcąż- 
ki 6 złr., wraz z sposobem użycia. Przes łka za zalicz- 
ką lub nadsylką kwoty do M. Itundbakin, Wiem. 
IL, Taborstrasse, 23. 1985 7 10 
EG .fborotliy** podwójnie szyjąca maszyna złe. Li. "ŒG 


Premiowane na wystawach powszechnych: 
w Londynie 1862, w Paryżu 1567, w Wiładniu 1573, w Paryżu 1878. 


Fortepiany na raty 
dla Wiednia i prowincyj, 
koucertowe, salonowe. Krótkie, oraz pianina z fabryki głośnej nı świecie firmy 


sportowej Gottfr. Cramer, Wilh. Mayer w Wiedniu, od 380 złr., 400, 45) „u 550, 600 do 
6v0 złr. Fortepiany z innych fabryk od 280 złr. do 350 złr. Pianina od > zdr. do 600 złr. - 


Sklad fortepianów i wypożyczalnia: A. Thierfelder, f 
Wien, VII, Burggasse 7L. 1839 12 i 


Bardzo przyjemnego smaku używane jest od lat 25 z burdzo pomyślnym 


DZE Mo. Mio 


Sa - 2. mains i an 


CHOROBY ŻOLADKA 


| skutkiem w trudnych i upośledzonych trawiencich, braku apetytu, boleściach 
nerwowych żołądka, i w ogóle w rezstrojeniach funkcyt trawienta. > 
Pepsyna « BOUDAULT » potwierdzona przez Akademia medyczną paryska, 2 | 
nagrodzona została pierwszymi medalami na wszystkich wyst. h_ między dowych : na JE 
w Paryżu 1867 r. — w Wiedniu 1873 r. — w Filadellfi 1876. —— W Paryżu 1678 r gh 1a f 
w Melbourne 1880 r, 3 - l 
Lumma W PARYŻU : Hottot-Boudault, 7, AVENUE VICTORIA. | 


near J, PSERHOFER 


Reichsapfel“ 
'PIGULKI CZYSZCZĄCE KREW 


dawniej zwane pizułkami uniwersaluemi, zasługują na te nazwę jak najsłuszniej, 

rzeczywiście nie istnieje żadna choroba, w którejby pigułki te nie okazały w bardzo wie- , 

ln wypadkach swej cudownćj działalności. W najuporczywszych wypadkach. kiedy wiele | 

innych lekarstw nadaremnie używano, nastąpiło po tych pigułkach niezliczone razy i po | 

krótkim czasie zupełne wyleczenie. Pudełko z 15 pignłkami 21 č., zwój z 6 pu- 
detłkami zł. 1*5, poczta nieopłat. za załiczką złr. 1°10. 


Za poprzedniem nadesłaniem kwoty pieniężnej wypada przesyłka opłatnie : i zwój pigułek 
l zir. 25 ct, 2 zwoje złr. 2:30, 3 zwoje zir, 3:40, 4 zwoje zir. 4'40. 5 zwoi złr. 5:50, 
iO zwoi złr. 920. (Mniej jak jeden zwój nie wysyła się ) 

Nadeszło już mnóstwo listów, w których kousumenei tych pigułek za odzyskanie zdrowia po 
przebyciu ciężkich chorób, wyrażają swe dzięki. Kto raz użył tego środka zaleca go dalej. 
JF Z wielu podziękowań podajemy tutaj kilka: WĘ 


Lcongang. 15 maja 1883 r. wie jej tak się polepszyło, iż z mładocjaną 
Szanowny Panie! Pańskie pigułki działają rzeżkością może sprawować swe obowiązki. 
prawdziwie cudownie, nie są tak jak inne za- Z mojege podziękowania proszę dla dobrą 
chwalane środki, lecz pomagają rzeczywiście wszystkich cierpiacych zrobić odpowiedni uży. 
na wszystko. „tek a zarazem zechce mi Pan przysłać znów 
Z zamówionych ua Wielkanoc pigułek roz- dwa zwoje pigułąk i dwa mydła chińskie, 
dałem prawie wszystkie przyjaciołom i znajo- j 
mym, a wszystkim one pomogły; nawet osoby | Alojzy Nowak, ogrodnik, 
w starszym wieku i z rozmaiteini cierpieniami: Wiełmożny Panie! P M Że wa 
i chorobami zyskały przez nie jeżeli nie całko- ! kie Fakte hr sa akda "jak Piski 
Eo a ss Wa. AOC NEA odmrożenie, który w mojej rodzinie 


lej zażywać. Uprauszam zatem o ponowne przy- ip; 
z RÓ 5 A k ; gn zasti ; $ szybko po 
skinie pięciu zwoi. Odemnie i wszystkich „kilku zastarzałym odmrożeniom szybko pomógł, 


r Kt: A "' zdecy 7 si i tel (ności d A 
którzy za pomoca Pańskich pigułek wyzdro- i ERE poraa Ta TR RI RTTE sia a 
: . RE) + : LH t Ek Y ęj . 
wieli, najserdeczniejsze podziękowanie. IS A EC byk 3 
p skich pigułek czyszczucych krew, aby za ich 


Marein Deutiuger Iaoa usunąć długoletnie cierpienie hemoroj- 


apt. w Wiedniu | 
Singerstr. 15. 


Z szczególnym szacunkiem 


Beg, St. György, 16 lutego 1882 r.  ; dalne. Wyznaję więc Pann, że choroba moja p +4 
Szanowny Danie! Nieman słów na wypo- 4 tygodniach użycia leku zupełnie ustała i żę . 
wiedzenie najserdeczniejszego podziękowania za ' pigułki polecam najgorecej w kółku moich zna. > 


Pańskie pigułki, gdyż po Bogu wyzdrowiała ' jomych. Nie mam nie przeciw temu, jeżeli Pun 


moja żona, która przez parę lat ciężko choro-' ehee, ogłosić publicznie moje pismo. } 
wała, przez Pańskie pigułki czyszczące krew! Wiedeń 20 Lutego 1881 r. 
a jakkolwiek jeszcze je zażywać musi, to zdro- Z szacunkiem (Aż de 
— a nn a ny, 
BALSAM NA GDMROŻENIA 3. Pserhote- | PUMADA TANNOCHINOWA J. Pserhofera. od 
ra, uznany od wiela lat jako najpewniej- dawien dawna przez lekarzy i osoby pry- 
szy środek przeciw ranom wszelkim, od- | watne uznana jako najlepszy środek do 
wy tudzież zestarzmym ranom. Sło- porostu włosów, Gustowny wieiki słoik 2 złr. z 
ik 40 e, z »rzesył:ą frwaco PE PLASTER UNIWERSALNY prolesora STEU- IE 
B LSA“ NA WOLE niezawodny srodek na DLA wielokrotnie uznany przy ranach od | 
_wydęcie szyi Flakon 40 +, z przes. 65 e pchnięcia i cięcia, trudnych do wyleczenia 
ESSENCYA ŻYCIA (Krople prazkie), przeciw |  Wrzodach wszelkiego rodzaju, także starych, JJ / * 
zepsutemu żołądkowi, złenu trawieniu, bo-| peryodycznie odnawiających SIĘ wrzodach `F 


na nogach, bolątych i rozognionych pier- 
siach, i podobnych cierpieniach. Słoik 50 e., 
z przesyłką 5 rentów 


UNIWERSALNA SÓL PRZECZYSZCZAJĄCA 
A.W. BULLRICHA. Wyborny środek do- 
mowy przeciw wszelkim następstwom utru- 
dnionego trawienia, jak: belom głowy, za- 
wrotowi, kurezom żołądka, paleniu żołądką, 
eierpieniom hemoroidalnym, zatwardzenjy 

itp. Paczka I zł. 


WÓDKA FRANCUSKA. Fluszia 69 et. 


lom w dolnych częściach ciała, wyborny 
środek domowy, Flakon 20 et. 


SO * BABKI ZAOSTR:ONEJ, ogolnie uzna- 
ny doskonały środek domowy na nieżyt, 
chrypkeę, kaszel kurczowy itp. Flaszeczka 
50 ct. * flaszki z pr esyłką 1 złr. 50 et 


AMERYKAŃSKA MAŚĆ GOŚĆCOWA, najlepszy 
środek przeciw wszystkim gośćcowym i re- 
umatycznym cierpieniom. 1 złr. 20 et. 

LIKIER Z ZIÓŁ A-PEJSKICH W. O. Bernhar 
da *laszka zir. 260, pół flaszki złr. I 40, * 

ESSENCYA Na OCZY Dra Romershausena | PROSZEK PRZECIW PO ENIU NÓG. Pudełko 
Flaszka złr. 250. pół flaszki złr. 150. „0 et. z przesyłką 75 ct. 

Oprócz wyżej wymlenionych wyrobów są jeszcze na skladzie wszelkie w austryackieh ga- 

zetach ogłaszane krajowe i zagraniczne aptekarskie specyalności; niebędące na składzie 

zostaną na Żądanie natychmiast sprowadzone i jak najtaniej. 

SMEG Przesyłki pocztą wysylane będą jak najszybciej za zaliczką, lub za gotówkę, "W j 

Przy nadesłaniu kwoty z góry (najlepiej przekazem pocztowym) wypada porto znacznie i 

niżej. jak za zaliczka. — Prawie wszystkie powyższe specyalnosei mają także na składzie 
W. Redyk i P. Krokiewicz aptekarze w Krakowie. 2001 5 12 


z i FR varet” a o Ea: 


re 


ROB BOYVEAU LAFFECTEUR 


Ten Syrup czyszczący i wzmacniający o siaku jazyjciunym, sk adcie czystUrToślin= 
nym, został uznany w r. 1748 przez dawne królewskie Towarzystwo ienarskie, jako też de: 
kretem z r. XHII. Leczy wszelkie choroby, pochodzące z nieczystości krwi: skrofulozę 
wyprysk (eciema), łuszczyce (psoriasis), pryszeze (herpes), liszaj (lichen). 
impetigo, dne i gościec. 4 powodu swych własności rozwalniających, ułatwiających 
trawienie i wydzielanie moczu i potu, pobudza czynuości odżywcze , wzmacnia trawienie i 
wydala pierwiastki ehorobotwórcze, tak ady, jak i pasożyty. i 1543 1§ 0 
W Paryżu u aptekarza J. FERRE, 102, Rue Richelieu, i nast. KOYVHAU-LAFFEOTRUR, 


f 


Eta Dac A bać A A tad Pota 


$ w et -s 


ra misi a E? 


we Lwowie. ulica Kopernika pod Nr. 3. w Krakowie, Sukiennice, Nr. 26, 
4 w Czerniowcach, Rynek, Nr. 2, x 


poleca swojego wyr*bu 


ZNAKOMITE ŚRODKI 
2 dyplomami uznania na wystawach s 


La) 
jest najlepszym środkiem do pięknego ułożenia i konserwowania bre- 
dy i bokobrodów. — Flakon 50 centów. 


Brillantina 


3] 


wzm wnia i pobudza włosy do porostu. 


Flakouik 50 centów. ; 
maz 


A. Olejek taninowy 
S wyborny srodek do natychmiastowego farbowania włosów na” 
Nigretina trwały i piękny kolor czarny lub ciemny ; Jest on zupeła 


Hf nieszkod wy, w zastosowaniu bardzo prosty. Cena 1 złr. | 


Cebuiki WAOSOWE 


È p na porost wąsów, brody i brwi. Flakonik 1 złr. 
EA 
DU 


DOLINA 
ż Pomada balzamiczna 
i Pomada orzechowa przywraca wivsom siwym lub my płowialywygoc ci 


eee 


PB 


pomada z nardzo przyjemnym zapachem w iaseczkąch do 
przytrzymywania włosów po 25 i 50 centów, 

do ułożenie wąsów. 

Sloik 40 centów, 


ANI 


LAI Z 


i kolor. — Słvik 1 zir. U 
Odpowiedzialny rządca drukarni A. Szyjews > 


